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odrzuca propozycje Francji 
^rozumienie francusko-niemieckie pod znakiem zapytania.--
erHn domaga się uznania zbrojeń i nie chce położyć podpisu 

pod żaden pakt międzynarodowy 
nnye-1 \ ip Paryż, 20 stycznia. 
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niowe nałożone przez traktat wersalski. 
Jako warunek przedwstępny wszelkich 
zobowiązań dyplomatycznych kanclerz 
wysuwa sprawę formalnego uznania efe
ktywnych zbrojeń niemieckich. Również 
w sprawie paktu wschodniego nie wyda
je się aby Niemcy zmieniły swe stano
wisko. W kołach dyplomatycznych mó
wią, że Niemcy złożyły ostatnią notę 
francuską w sprawie paktu wschodniego 
do aktów i nie zamierzają spieszyć się z 
odpowiedzią. Zresztą sam kanclerz wy 

ia
 P5L,.C* są zdecydowane odrzucić w za-(raźnie oświadczył, iż wahałby się wcią-

„.__ . . . . . , . . I . . , , , . . . . .1 . « _ . t . . . . . I.ii u wszystkie zobowiązania rozbroję gać naród niemiecki do paktów, których 

skutków nie można przewidzieć. Ze słów 
kanclerza — pisze korespondent — wy
ciągnąć można, jako jedyną pozytywną 
propozycję, iż byłby on gotów zawrzeć 
z Francją pakt o nieagresji analogiczny 
do solennej deklaracji, ogłoszonej w Ber 
linie i Warszawie dla Niemiec i Polski. 

Jeśli chodzi o Ligę Narodów, kanc
lerz miał oświadczyć, że się nią nie inte
resuje. Pomyślne załatwienie sprawy 
Saary przez Ligę Narodów nie powstrzy
mało prasy niemieckiej od atakowania 
instytucji genewskiej. Ko ła niemieckie 
dają do poznania, że rząd Rzeszy nie 

zdradza najmniejszego pośpiechu do po
pierania zobowiązań międzynarodowych 
nadających konkretne formy solidarno
ści europejskiej. Rzesza niemiecka ma 
wszystko do wygrania — mówiąc w ko
lach niemieckich. Praktycznie uważa się 
że Niemcy są wolne od wszelkich zobo
wiązań traktatowych. 

W, dalszym więc ciągu wysuwa się na 
przód sprawę uzbrojenia. Jest to wyra
zem tego co w dyplomatycznym języku 
kanclerza nazywa się równością praw i 
honorem narodu niemieckiego. 

Zgon b. senatora 
dr. Szabada 

(pftq Wilno, 20 stycznia 
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^mknięcie szkół 
w Czechach 

spowodu braku węgla 
(Rawska Ostrawa, 20 stycznia. 

" V i K ośrodku północno czeskie-
,piec £ t

i a w e

e
l o w e

K ° w Oseku zam-

c do © p h i £
Z K f

J ł y czeskie i niemieckie spo-

' f^rza .
k u węgla, aczkolwiek wokó ł 

jjlą n hałdy węgla, a górnicy pra-
% ą "l1 w Vżej 4 dni w tygodniu. P r z y 

j - Za|e

 a r n k r » i ę c i a szkół jest to, że grni-
O a K O P A L N I O M z zapłatą za w ę -

•* W = u t e k czego kopalnie ws t rzyma
m y do szkół. 

to kryzysu rządowego 
w Norwegii 

Oslo, 20 stycznia. 

Ludność Saary pod terorem hitlerowców 
Kartki z siekierą na mieszkaniach zwolenników status 
quo. — Dom partji socjalistycznej oddany hitlerowcom 
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Paryż, 20 stycznia. 
(Pat) — Strasburski korespondent 

„L 'Echo de Paris ', powołując się na 
„Mesśager d 'Alsace" zwraca uwagę, że 
na terytorjum Saary wsie i miasta znaj
dują się obecnie w zupełności pod zna
kiem swastyki. Presja morał ia narodo
wych socjalistów na członków wspólne 

go frontu jest tak silna, że wielu socjali-1 bijają ka r t k i z siekieią, co oznacza, że 
stów i komunistów przechodzi do obozu I dana osoba powinna opuścić terytorjum 
narodowo-socjalistycznego. Sekretarz! Saary w najkrótszym czasie, 
socjalistyczny w Neuenkirchen oddał dom' ir 
syndykatu narodowym socjalistom a funlj Paryż 20 stycznia, 
dusz partyjny przekazał na fundusz z i - : (Pat) — Do Tuluzy przybyła trzecia 
mowy. Na domach niektórych zwolennij partja uchodźców z Siary . Liczy ona 
ków slatus quo narodowi socjaliści p rzy ' 248 osób. 

Wysłania komisji śledcze] do Węgier 
domagać się będzie rząd jugosłowiański. — Uchwały 

porozumienia bałkańskiego 
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Jugosławja — wedle tych pogłosek — 
miałaby żądać, aby śledztwo zostało 
przeprowadzone przez specjalną komis 
ję międzynarodową, wyłonioną przez 
Ligę Narodów. 

Genewa, 20 stycznia. 
(Pat) — Rada porozumienia bałkań

skiego zakończyła dziś wieczorem swe 
obrady k tó rym przewodniczył grecki mi 
nister spraw zagranicznych Maximos i w 
których bral i udział turecki minister 
spraw zagranicznych Tewf ik Ruszdi A -
ras, jugosłowiański minister spraw zagra
nicznych Jewticz, zastąpiony ostatniego 
dnia przez Fort icza i rumuński minister 
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Białogród, 20 stycznia. 
(Pat) — Premjer Jewticz przybył dziś 

o godzinie 8-ej rano z Genewy do Biało-
grodu. 

Białogród, 20 stycznia. 
(Pat) — W związku z szybkim pow

rotem ministra Jewtioza do Białogrodu 
w tutejszych kołach politycznych po
twierdza się wiadomość, że Jugosławja 
jest całkowicie niezadowolona z odpo
wiedzi Węgier w sprawie marsylskiej i 
nie jest wykluczona możliwość, że przez 
członków delegacji jugosłowiańskiej wy
sunięte będzie żądanie, aby odbyło się 
ponowne śledztwo w sprawie odpowie
dzialności Węgier za zamach marsylski. | spraw zagr. Titulescu. 
oooocccccoocooco:xxxxx>cxyx}c^^ xxxxxx> 

„Berliner Tageblatt" przestanie wychodzić 
Krujzujs prasy nlemiechiei 

Berlin, 20 stycznia. 
(PAT) Obiegają tu uporczywe po

głoski, że wydany w Berl inie dziennik 
„Der Deutsche", oficjalny organ Frontu 
Pracy począwszy od 1 lutego wycho
dzić będzie ty lko raz na tydzień. W e 
dług innych niesprawdzonych wersy j , 

k ryzys dzi mnik u siwa niemieckiego nic 
ominął również i ..Berliner Tageblattu". 
Mówi się, że o ile nie nastąpią niespo
dziewane zmiany, „Berliner Tageblatt" 

ma rzekomo z początkiem marca zawie 
sić swe wydawnictwo. 

Berlin, 20 stycznia. 
(PAT) Według sprawozdania min i 

sterstwa finansów Rzeszy, budżet (zwy 
czajny i dodatkowy) państwa niemiec
kiego wykazywa ł z końcem listopada 
ub. r. deficyt w wysokości 2.058.2 mi l j . 
mk. w sumie tej mieści się już niedobór 
z budżetu roku poprzednictro w kwocie 
1.790 mi l j . marek. 

Po obradach ogłoszony został nastę
pujący komunikat oficjalny: 

Z okazji zebrania się w Genewie 4-ej 
ministrowie spraw zagranicznych kra
jów, należących do porozumienia bałkań 
skiego. Po zbadaniu spraw specjalnie ich 
interesujących dokonali wymiany zdań 
na temat sytuacji ogólnej, wynikającej w 
szczególności z ostatnich rokowań dyplft 
matycznych, które doprowadziły do pod 
pisania układów rzymskich z 7 stycznia 
1935 r 

Są<J oni zgodni dla uznania wysokiego 
znaczenia układów jak również użytecz
ności w polityce międzynarodowej wy
suniętych w nich zasad. Porozumienie 
bałkańskie może się tylko cieszyć z po
wodzenia wysiłków, przedsięwziętych 
celem zorganizowania pokoju. 

Spodziewają się oni, że układy te bę 
dą mogły być z pożytkiem uzupełnione, 
biorąc pod uwagę sytuację wszystkich 
krajów, zainteresowanych w konsolido
waniu pokoju w Europie środkowej i 
wschodniej. 

Czterej ministrowie spraw zagranicz
nych raz jeszcze jednomyślnie stwierdza 
ją identyczność ich poglądów i ożywiają 

, cą ich zdecydowaną wolę kontynuowa-
I nia w stosunku do obecnych problemów 

Itej samej po l i tyk i wspólnej, k tóra już w 
przeszłości dała tak pomyślne rezultaty* 
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Polska nie wyrazi zgody na pakt wst 
Min. Beck opuścił Genewę udając się spowrotem do Warszawy 

Prasa francuska wzywa Lavala aby nie narzucał Polsce p a 
Genewa, 20 stycznia. 

(PAT) Minister spraw zagranicznych 
Józef Beck w towarzys tw ie dyrek tora 
gabinetu Dębickiego, dyrektora Soko
łowskiego i sekretarza osobistego Fr ie 
dricha opuści! Genewę, udając sie do 
Warszawy. 

Frankfur t , 20 stycznia. 
(PAT) „General Anzei^er" donosi z 

Genewy, że minister Beck zgodz-ił się 
jakoby na przystąpienie Polsk i do pak
tu rzymskiego, natomiast zapewni ! jesz 
cze raz, że POLSKA NIE W I D Z I PO
W O D U DO PRZYSTĄPIENIA DO 

P A K T U WSCHODNIEGO. 
Natomiast L i tw inow , odnoszący się od 
początku do paktu rzymskiego i planów 
naddunajskich Rzymu i Paryża nieufnie, 
miat wobec tego przypomnieć Francji , 
iż nie wolno jej przed zawarciem paktu 
wschodniego wiązać się jakiemikolwiek 
innemi zobowiązaniami. 

Paryż, 20 stycznia. 
(PAT) Prasa paryska reasumuje w y -

deczny ton rozmowy min. Becka z min. 
Lavalem i zauważa, że min. Lava l po
stępuje zupełnie słusznie, gdy przyjaź
nie rozmawia z Polską i nie narzuca 
Polsce tego, czegoby ona nie chciała. 
Nie trzeba bowiem narażać się na ryzy

ko utraty silnego sojusznika dla pozy
skania nialo pewnej przyjaźni związku 
sowieckiego. 

St. Brice w „Journaru" komentuje 
również ustęp deklaracji L i tw inowa, iż 
urzeczywistnienie paktu wschodniego 

Zobowiązania Lauala wobec Moskwy 
Litwinow usilnie forsuje pakt wschodni 

V&T<f>., 20 stycznia. 
Agencja Havasa dano^ wed ług jn-

f omac j i ,,L'Echo de Pans" i , ,Loeuvre" 
minisler Laval w czasie obiadu z L i twino 
went i delegatami Malej En centy z ł . zy ł 
pewne zobowiązania. 

„ L E t h o de Paris" pn j . t : jeżeli Niem
cy uchyią się od paktu wSsuj -mnej p j m o -
cy, F..T.cja podpisze ulttad ł Moskwa i 
Pr.\tją. Nie będzie tra'cUuvać z N icmia-
mi o iozbrojeniu dopóki Berl in nie przy
łączy I w do paktu wsch l-łniego i paktu 
naddtpojskiego. 

Moskwa, 20 stycznia. 
Tass 

nik i narad genewskich w sprawie za 
pewnienia bezpieczeństwa europejskie- ! . P a f l — Urzędowa agencja lass po 
go i realizacji paktu wschodniego. Przy daje tekst wywiadów korespondenta 
tej sposobności dzienniki poświęcają ! „ Izwiest j i " w Genewie z ministrem Lava-
wiele miejsca wczorajszej konferencji 1 lem i Titulescu. 
min is t rów Becka i Lavala 

Korespondent „ L e Pet i t Par is ien" 
podkreśla, że rozmowa min. Becka z 
min. Lava lc in by ła nacechowana tonem 
uprzejmej szczerości, która jest najlep
szym warunkiem udzielenia sobie w y 
jaśnień między sprzymierzeńcami. Po
dobnie jak i pierwsza rozmowa, spotka
nie to nie wydaje się być decydujące ani 
w sensie potwierdzającym, ani też ne
ga t ywnym. Polska — stwierdza pismo 
— prowadzi pol i tykę bilateralną. 

Publ icysta Donnadieu, zauważa w 
„F igaro" , że komisarz Litwinow myli 
się* gdy zapewnia, że urzeczywistnienie 
paktu wschodniego zależy obecnie tyl
ko od Niemiec. 

Urzeczywistnienie paktu zależy jesz 
cze od Polski, która dotychczas się dle| 
wypowiedziała. Autor podkreśla ser 

Min. Laval oświadczył koresponden-

myślnego końca sprawy paktu wschod
niego. Gdyby nawet nadzieje nasze nas 
zawiodły, prowadzil ibyśmy dalej wspól
nie nasze wysi łk i , aby gwarancje pokoju 
powiększyć. 

W zakończeniu rozmowy min Laval 
powiedział: jeżeli niezależnie od projek
tu, k tóry poczęliśmy badać w roku zesz
ł ym i niezależnie od projektu, k tóry za
wdzięczamy nowemu rokowi , bezpieczeń 
stwo może być wzmocnione w jakiejkol
wiek części Europy, rząd francuski, jes
tem tego pewien, każdemu takiemu pro
jektowi udzieli pełnego poparcia. 

Minister Titulescu w wywiadzie z ko 
respondentem genewskim „ Izwiest j i " 

podniósł znaczenie wznowionych stosun
ków przyjaźni pomiędzy Z.S.R.R. i Ru-
munją i szczególniej podkreśli ł znaczenie 

towi , „ Izwiest j i " m. in.: L i tw inow i ja jakie przywiązuje do paktu o określeniu 
przez akt urzędowy stwierdzil iśmy naszą J napastnika, 
wspólną decyzję o doprowadzeniu do p o ' 
OOOC«XXXXXX>OOOCXXX>rX»COQO^ 

- Jat 
zależy obecnie ty lko od Niemiec- y. 
należy interpretować ten ustęp - * . u 
tuje autor. — Czy trzeba to rozum'1 J 
ten sposób, że Polska zgłosiła S*'°M 
stąpienie z tem zastrzeżeniem. *e. łJ3 
cy również się zgodzą, czy też & M 
że komisarz L i tw inow uważa, iż ?° •-
nie mogłaby odmówić w razie w j 
Niemcy się zgodzi ły. Autor ̂ apvL 
iż minister Laval wyniósł z roz"' 0" 
mirt. Beckiem wrażenie, iż Polska 
chowuje w zupełności rezerwę-

„ L e Petit Journal" stwierdza, 
towany wyżej ustęp deklaracji L ' n j 
wa by ł w Genewie przedmiotem 
wionych komentarzy. Zadawano > f 

pytanie, czy Litwinow ma już zaP 
iilenie, że Polska skłonna jest Vt7) 

pić do paktu. Chciano także i " a r Lf 
terpretować tą deklarację, a I l l i a % 
cie w ten sposób, że jeżeli Niemcy 
stąpią do paktu, to Polska także . 
przystąpi. Dziennik nie przypu s Z I/I 
aby rozmowa ministrów Becka ' J 
vala posunęła naprzód gnrawe P%j0 
pienia Polski do paktu wscIiO;'11 ^ 
Polska wykazuje opór, k tóry sie 
zmniejsza. i 

W kolach oficjalnych zachowuj 8^ 
temat rozmów ministrów Becka > MI 
vala absolutną dyskrecję. Komefl>y 

w y " 1 

Czy mobilizacja na Litwie? 
Rząd kowieński kategorycznie zaprzecza 

jakie czyni się na ten temat 
po większej części ze stanowisk' JFJ 
skiego. które w kuluarnch jest i\J 
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20 stopni mrozu w Krakowie 
Kraków, 20 stycznia. 

(Pat) — Po chwilowem nieznacznem 
ociepleniu się w dniu dzisiejszym tempe
ratura w Krakowie wykazała znaczny 
spadek. Rano notowano ponad 20 stopni 'J^nikcl 
zaś w okolicach Wis ły do 26 st. poniżej 1 

zera. 

Rvga, 20 stycznia. 
(PAT) Jak donoszą z Kłajpedy ze 

strony l i tewskiej czynione są starania 
w kierunku przyciągnięcia do: współ 
pracy w kłajpedzkim dyrektor iacie 
przedstawiciel i niemieckiej partJiUudo-
we j . Obecność w dyrektor iacie k ł a j 
pedzkim przedstawiciel i tej part j i , we
dług ogólnego mniemania, wp łynę łaby 
korzystnie na uspokojenie opinj i pu
blicznej. 

Ryga, 20 stycznia. 
(PAT) Jak donoszą z Kowna urzędo

we koła litewskie dementują podawaną 
przez prasę niemiecką pogłoskę o prze
prowadzonej jakoby koncentracji wojsk 
litewskich w okręgu kłajpedzkim. We
dług zapewnień miarodajnych czynni
ków litewskich mobilizacja rocznika 
1907'8 nie nosi charakteru agresywne
go, gdyż przewidziana jest w ogólnym 
planie służby wojskowej. 

emonsfracla urzędników w Brukseli 

Pożegnanie 
Im 

(fi 
d : Paryż, 20 sły#S 

(PAT) Generał Maur in, Jako 
obrony narodowej żegnaj dziś 5 % J 
niem generała Weyganda opuszcZ 'ISjfl 
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go stanowisko wiceprezesa 
rady wojennej. Gen. Maurin 
przemówienie, w którem podni° s 

sługi gen. Weyganda. 

Bruksela, 20 stycznia. , Bruksela, 20 stycznia. 
(PAT) Urzędnicy państwow i zofga- | (PAT) Manifestacje urzędnicze zo-

n i /owa l i dziś manifestacje uliczną, Jako stały zakończone wieczorem wlelk m 
przeciw ostatnim projektom meetlugem, którego delegację przyjął 

rządowym o redukcji uposażeń urzędni- ;premicr Theunls. Gdzieniegdzie na u I-
' c t v c h cach doszło do drobnych starć z policja. 

y " 1 Aresztowano 5 manifestantów. 
Zgon prof. Wernera 

przeworJnlnącego komitetu 
Nansena 

Genewa, 20 stycznia. 
(Pat) — Dziś zmarł w Bernie w 56-ym 

roku życia Georges Werner profesor pra | 
wa międzynarodowego w uniwersytecie chodziła 72 rocznicę powstania stycznio 
genewskim, wice-prezydent komitetu wego i oddała należny hołd żyjącym u-
międzynarodowego Czerwonego Krzyża czestnikom - weteranom 1863 r. 
i przewodniczący międzynarodowego ko-1 O godz. 12 na pl . Marszalka Józefa 
mitetu nansenowskiego pomocy dla .Pi łsudskiego zebrały się dziesiątki orga 
uchodźców z Z.S.R.R. «'nizacyj, stowarzyszeń, a mianowicie: 
CODOCXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX>OOCXXXXX^ 

Poświecenie nagrobka ś. p. gen. Jaxa-Rożena 
w obecności p. premjera Kozłowskiego i Marsz. Piłsudskiej 

Rocznica powstania styczniowego 

Warszawa, 20 stycznia. 
(PAT) Dziś o godzinie 11-ej rano na 

cmentarzu wo j skowym na Powązkach 
odbyło się poświęcenie nagrobka ś. p. 
generała Władys ława Jaxa-Rożena, ko
mendanta głównego związku strzelec, 
kiego w latach 1929—31. 

W uroczystości wzięl i udział: człon
kowie r.ządu z p. prcmjerem L. Koz łow
skim na czele, prezes NIK. gen. dr. Krze 
mieński, prezes Najwyższego Trybuna
łu Administracyjnego dr. Hełczyński , 
prezes Wa le ry Sławek, b. premjer Alek 
sander Prys tor , przedstawiciele wojsko 
wości z generalicją inspektorem armj i 
gen. Sosnkowskim i gen. Osińskim,' do
wódcą OK. Nr. 1, gen. Jarnuszkiewi
czem i gon. Wieniawą Długoszowskim. 

!»e»«Jmi i«z>sEci u i r< i»cz: f j$ r f<8»óć w W e r s i o i w i e 
Warszawa, 20 stycznia. (Federacja PZOO, Zw . Legjonistów. 

(PAT) Dziś stolica uroczyście o b - j P O W . , Rodzina rezerwistów, policyjna, 
wojskowa, żw. mi i rmańczyków, syb i 
raków, że l igowczyków, zw. ociemnia
łych żołnierzy. Polski Czerwony Krzyż 
organizacje młodzieży i szkolne. L icz
nie p rzyby ł y również cechy chrześci
jańskie (przeszło 50) oraz cechy żydow
skie (przeszło 30). 

O godz. 12.30 przyby l i na plac wete
rani 1863 r., prowadzeni przez cz łon
ków towarzys twa przyjaciół wetera
nów z mjr . W ł . Dunin-Wąsowiczem na 
czele. Wszyscy zebrani w liczbie około 
4 tys. osób oddali im honory. Organi
zacje P W . sprezentowały broń. Wszy 
scy zdjęli czapki, a orkiestra zagrała 
hymn narodowy. 

Po złożeniu wieńca przez weteranów 
pochód ruszył pod Krzyż Traugutta, 
gdzie do zebranych przemówi ł wice
prezes oddziału warszawskiego Fede
racji PZPO. Inż. Leon K i rkor -Bąkowsk i 
a następnie wyg łos i ł przemówienie we
teran 1863 r. Mamert Vandell i . 

Skolei złożono dwa wieńce u stóp 
Krzyża Traugutta, a następnie po ode
graniu przez orkiestrę hymnu narodo
wego i Pierwszej Brygady uczestnicy 
uroczystości rozeszli się. 

Przedstawiciele władz związku strze 
leckiego z prezesem Paschalskim i ko
mendantem g łównym płk. Frydrychem, 
delegacje oficerskie związku strzelec
kiego oraz przedstawiciele szeregu or-
ganizacyj i stowarzyszeń. 

Na uroczystości p rzyby ła również 
pani Marszałkowa Aleksandra Pi łsud
ska. 

Wokó ł nagrobka, wzniesionego sta
raniem związku strzeleckiego ustawi ły 
się kompanje chorągwiane 21 p. p. z or
kiestrą oraz kompanja zw. strzeleckie
go z pocztami sztandarowemi. 

Po poświęceniu nagrobka przez ks. 
biskupa polowego Gawlinę w asyście 
duchowieństwa, wyg łos i ł przemówienie 
inspektor armj i gen. dyw . Sosnkowski, 

Statki toną 
Nowy Jork, 20 styc*. 

III' 
DL l̂ (Pat) Z St. John stolicy M - F u " 

do N.-Jorku uległa motorówka 
cie St. Francis katastrofie. Istnieje ^ 
wa, że załoga, złożona z 10 oso" 
z kapitanem zatonęła. JF 

Jednocześnie donoszą z Jarm" 1 S, 
Kanadzie, że stracono nadzieję p 
towanie trzech żaglówek z z a l o K ^ 
żoną z 8 ludzi. Żaglowce te 
ł v z portu przed miesiącem i P' e 

nich żadnej wieści . 

Habichf znowu na wirio 
Wiedeń. 20 stycjTr 

(PAT) ..Neues Wiener T a g e b l ^ 
nosi, że Hablcht udał się do M°nSj 
aby wznowić tam swoją Oziala11' 
charakterze przywódcy nar<'d 

socjalistów austriackich. 
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Znowu trzęsienie ziemi w 
Stambuł, 20 

(Pat) — W ciągu ostatniej 
ły się odczuć lekkie wstrząsy "u^ 
Stambule, Pp.darrhie i na wysp- r ' 
ra. 

n1 

Akcja i o j n u i r n w " - , 

w kopalni „Ww|eK 

Katowice, 20 stY^J r» 
(Pat) — Po 36-cio godzinnei ^ j c ^ , 

tunkowej na kopalni „Wu jek" , ' ' " ^ o ^ 
nej onegdaj katastrofą górnic** 1 $ 
na ratownicza dotarła do miel 5 , 'pr> 
zasypany został jeden z górn ika V] j ' | 
dopodobnie za k i l ka godzin %yl}nfc ' 
zostaną wydobyte na p o w i e r z c i e 
cja ratunkowa trwa bez przerwy", t 
i.- !_ A L , , onV c ' ' \tr. 

f 
kiwania dwuch innych zasyP a n ^| i ' c . | 
ników prowadzi drużyna 1 Ac^1 

złożona z 16 ludzi pod k i e r ^ w 

inżynierów - górników. 

^ . . . P ' o t . 
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Dom noclegowy dla bezdomnych chłopców 
został otwarty przy ul. Kopernika 55 

pe* 
ino*' 
Kii 

4 

501 

Z A P , 
PRZY.5! 

, I A M 

' I , Dzi» Agnieszki P. M. 
•Jutro Wincentego 

Wschód słońca 7.32 
Zachód słońca 16.02 
Wschód księżyca 18.37 
Zachód księżycn 8.10 
Długość dnia 8.35 
Przybyło dnia —.42 
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bocznica powstania 
styczniowego 

?° dy 1 pogadankr w szkołach 
' ° t y i i Z W i ą z k u z przypadającą 72-letnią 
roku , ą Powstania styczniowego 1865 
iW l n s Pekcja szkolna wydała zarzą-
i re j j ' , a °y w szkołach powszechnych i 
i Wn U r z a d z o n e zostały pogadanki 
^Pracowania szkolne dla dzieci, na 
\ baczenia powstania, jego wp ły -
\ * , rozwój dalszych stosunków w 

c z k a n i e 
przemysłowca 

^°9ołocone przez złodziei 
o n e 8 d a j s z e j w Pabianicach, do 

^IRN' n i a zamożnego przemysłowca 
C ' [ ' Z A Klosego przy ul icy Naruto-

$.Nr. 4, włamali się zlodizeje. 
\ik y w a c z e obeznani z rozkładem 

I M A N I A dostali się do wnętrza przy 
m ! y - Precyzyjnych wyt rychów, a 

| J C n i e rozbili kredens i szafy i skra-
k| ,rycia stołowe oraz biżuterję, war-
p o k o l o 10.000 zł. 

?i'c^' i adomiona policja wdroży ła ener-
Poszukiwania. Zarządzono obla-

Irjy wyniku której zatrzymani zostali 
oni L?spbnicy, podejrzani mocno, iż to 

v' a snie dokonali włamania. 
dz t„j Względu na prowadzone docho
d y m "arazie nazwiska złodziejaszków 

a t l e są w tajemnicy. "\ 

^ a r y w śródmieściu 
l f l v ą- domu Przy ulicy Południowej 
^ H I I E V U wczorajszym wybuchł pożar 
^Wte hi zajmowanem przez A. Luk 
MECYI * a - Od rozpalonego nadmiernie 
"ISUJJ 4 . 2 a Pal i l a się drewniana ściana, a 

p ? ! e urządzenie mieszkania. 
S ^ Y u ratunek wezwano I oddział 
"fesi|' ^ t ó r y po godzinnej akcji pożar 
wyn" straty spowodowane przez ogień 
C s , 2 a 3000 z\. 

N I A R u p r z V u l - 1 1 Listopada 20 sta 
H | L V N ? własność L. Toporka 

(v) W. dniu wczorajszym odbyło się 
uroczyste otwarcie pierwszego w Łodzi 
domu noclegowego przeznaczonego dla 
bezdomnych chłopców. 

Dom noclegowy znajduje się przy u l . 
Kopernika Nr. 55 i mieści się w lokalu 
dawnej lecznicy zębów. W odnowio
nym budynku, jasnych i czystych sy
pialniach, mieści się trzydzieści łóżek, 
czysto zasłanych białą pościelą i okry
tych grubemi kocami. Budynek został 
specjalnie przebudowany, Urządzone zo
stały szatnie, natryski i obszerna świet
lica. 

Pierwszy dom noclegowy w Łodzi po
wstał z inicjatywy Patronatu nad Nie
letnimi z funduszów wojewódzkiego wy
działu Opieki Społecznej i przy wydat
nych subwencjach Zarządu Miejskiego. 
Brak tego rodzaju schroniska 
dla najbiedniejszej dziatwy, dawno już 
dawał się odczuć. Bezdomne dzieci, no
cując w starych, opuszczonych szopach, 
we wnękach domów i na strychach, na
rażone były na najfatalniejszy wp ływ 

wej na terenie Łodzi placówki, w dniu 
wczorajszym, podczas uroczystego po
święcenia, dokonanego przez ks. bisku- ' , 
pa Tomczaka, zebrali się przedstawicie- J 
le władz łódzkich, wśród k tórych pana ' 
wojewodę, Hauke-Nowaka, reprezento
wał p. starosta dr. Wrona. Obecny by ł 
p. prokurator Kałapski , wiceprezes sądu 
okręgowego, Świderski, komisarz rządo
wy inż. Wacław Wojewódzki , przedsta
wiciele władz bezpieczeństwa, więzien
nictwa, komitetu obywatelskiego w oso
bie p. płk. Vogla oraz patronatu nad nie-
letniemi w osobach przewodniczącego 
mecenasa Knapika, sędziego Dokow-
skiej, p łk. Więckowskiego i inż. F i l ip
kowskiego. 

Chłopcy, k tórzy zgłaszają się na noc
leg, zostają k ierowani do miejskiej izby 
odkażającej, k tóra mieści się opodal, a 
następnie otrzymują w zakładzie ko
szule nocne i ciepłe pijamy flanelowe. 

Otrzymują oni również gorącą ko
lację i śniadanie. 

Pierwszy dom noclegowy dla bezdo-
I mnych chłopców w Łodzi zasługuje na 

• - «. i - i 

100 PRZYGÓD 
EROTYCZNYCH 

Z życia największego kochanka Świata 
W roi. gł.: 

w 
moralny dorosłych włóczęgów. 

Doceniając doniosłe znaczenie tej no'specjalną opiekę całego społeczeństwa 

Ofiaro ślizgawicu 
Wczoraj zanotowano trzy nieszczęśliwe wypadki 

Na ul . Krakusa 42 upadł wskutek 
poślizgnięcia się Jan Cieplucha zamiesz
kały przy u l . Krzywej 6 i wskutek upad
ku złamał prawą nogę. 

Wezwany lekarz pogotowia opatrzył 
rannego i przewiózł do szpitala okręgo
wego w stanie ciężkim. Na ulicy Złotej 
zdarzył się podobny wypadek Lucynie 
Kake, zamieszkałej przy ul . Złotej 3. Ha
kowa poślizgnąwszy się upadła i złamała 
prawą rękę oraz doznała okaleczenia 
głowy. 

Na miejsce wypadku wezwano pogoto 
wie ubezpicczalni, lekarz krórego opa- j . 
t rzy ł ranną i przewiózł do szpitala okrę- szpitala okręgowego, 
gowego. 

w otoczeniu najpiękniejszych kobiet Europy-

N P a r S O S „Grand-Rina" 

Nasz reporter zanotował... 
,W dniu wczorajszym w godzinach przed

południowych w domu przy ulicy Franciszkań
skiej Nr. 66 odbywała się u jednego z lokato
rów libacja, suto zakrapiana alkoholem. 

W pewnej chwili, gdy uczestnicy libacji 
byli już mocno podchmieleni powitała między 
nimi kłótnia która wnet zamieniła się w bójkę, 

• •• C _ _ l _ 

Na ul. Sienkiewicza upadł spowodu 
poślizgnięcia się Franciszek Gałązka za 
mieszkały przy u l . Sienkiewicza 40 i do 
znał złamania ręk i . 

Przybyły lekarz pogotowia opatrzył 
rannego i przewiózł do szpitala okręgo
wego w stanie mocno osłabionym. 

Wreszcie na ślizgawce w parku Po
niatowskiego wskutek upadku 16-letnia 
Stefanja Trzeciak, zamieszkała przy u l . 
Skorupki 11 doznała złamania obojczyka 
i ręk i . 

Przybyły lekarz pogotowia opatrzył 
ranną i przewiózł w stanie ciężkim do 

Cztery somobófsfwa 

U M U l i i l i w . i v II ~ 

MIŁKI, zamieszkały przy ulicy Franciszkańskiej 
Nr. 66, otrzymał kilka cioiów nożem w klatkę 

siową. 
Gdy Szmigielski zwalił się na podłogę nie

przytomny brocząc obficie krwią, uczestnicy 
bójki szybko się ulotnili. 

Do Szmigielskiego wezwano pogotowie ra
tunkowe ubezpieczalni społecznej, którego le
karz stwierdził przebicie płuc oraz ogólne obra
żenia. 

Po nałożeniu prowizorycznych opatrunków, 
ofiara bójki została odwieziona do szpitala 
okręgowego przy ulicy Zagajnikowej w stanie 
beznadziejnym. 

Powiadomiona o krwawem zajściu policja, 
wszczęła energiczne dochodzenie, zmierzając do 
ujęcia sprawców. 

Wczoraj przed południem w domu przy uli
cy Hipotecznej Nr. 4 wynikła bójka między 
kilku iokatorami. 

W czasie bójki zostali dotkliwie poturbo
wani i odnieśli szereg ran głowy, rąk i klatki 
piersiowej, zadanych tępem narzędziem i no
żem małżonkowie Jan i Weronika Owczarek, 
zam. przy ul. Hipotecznej 4. 

Do rannych małżonków wezwano pogoto
wie ubezpieczalni społecznej, którego lekarz, 

o nałożeniu opatrunków, pozostawił ofiary 
lójki na miejscu w stanie silnie osłabionym. 

Policja wszczęła dochodzenie. 

^ S I E ^ ą r na strychu. 
wy-

Mianowicie w 
^Palji r°g,rzewania rur wodociągowych 
Niog .S*S opakowanie, a następnie 

w j £ i sufit w mieszkaniu na 3 piętrze. 
S prac a n V 1 oddział straży po godzin 

4 c*SśćV p o z a r "gasił. Zniszczona zosfa 
Cra? M T L I P0 (*dasza oraz sufit mieszkania 
s

 l e b l e . Straty wynoszą 4000 zł. 

"j^Mgojskowe 

t̂ owa komisja poborowa 
I^owo 28 stycznia b. r. w lokalu biura 
i V p i o t P | , 0 l i c y ' n e f i o z a r z f ^ u miasta Łodzi przy 
ISLLTOW , 0 W S K I E I Nr. 165, urzędować będzie 
"U... . * k 

Władys ław Fajgel, zam. przy ul icy 
Pomorskiej Nr. 3, w czasie nieobecności 
domowników, w celach samobójczych 
zamknął się w swoim mieszkaniu i na
stępnie powiesił się na drzwiach. 

Zamach samobójczy zauważyła przy
padkowo jedna z sąsiadek. Niezwłocz
nie pospieszono na ratunek i Fajgela od
cięto w ostatniej chwil i ze sznura. Do
znał on jednak nadwyrężenia kręgosłu
pa. Wezwany lekarz pogotowia, po 
udzieleniu pomocy, pozostawił despera
ta w stanie ciężkim^na miejscu. 

W bramie domu przy u l . Piotrkow
skiej Nr. 66 popełniła zamach samobój
czy 28-letnia Marjanna Ciślak. zamiesz
kała przy ul . Łącznej 38. 

Cieślakówna w celach samobójczych 

Powodem samobójstwa by ły niesna
ski rodzinne. 

• 
Trzeci zamach samobójczy zanoto

wano w bramie domu przy ul . Zgierskiej 
Nr. 53. Bezrobotny i bezdomny 42-letnl 
Franciszek Pa lowsk i zatruł się większą 
dozą nieznanej trucizny i padł osłabio
ny, wi jąc się w bólach. 

Przechodnie zawiadomil i pogotowie 
ratunkowe. Lekarz, po udzieleniu pierw
szej pomocy, przewiózł desperata do 
szpitala zapasowego. 

Powodem rozpaczliwego k roku by ł 
brak środków do życia. 

W mieszkaniu własnem przy ul icy 
Łęczyckiej 2, po gwałtownej sprzeczce 

CieślaKówna w ceiacn samooojczywi rodzinnej targnęła się na własne życie 
zażyła większą dozę esencji octowej 1 32-letnia Marjanna Rzepkowska. k tóra 
padła nieprzytomna. P rzyby ł y lekarz w celach samobójczych zażyła większą 
pogotowia udzielił chorej pierwszej po- dozę nieznanej trucizny, 
mocy i przewiózł ją w stanie cięż/kim Wezwany lekarz pogotowia udzielił 
do szpitala w Rndogoszczu. desperatec pierwszej pomocy. 

Niniejszem podajemy do wiadomości P T. 
Publiczności, ie nagrany przy wielkim nakła
dzie kosztów na aparaturze „British-Acoustic" 
we własnem atelier dźwiękowem 

Pierwszy polski „Dubbing" artystyczny 
filmu angielskiego p. t. 

.Siostra H i lest 
oddaliśmy do wyłącznego wyświetlania w Ło
dzi kinu „Europa". 

Pierwsza Polska Wytwórnia Artystycznego 
„Dubbingu" „Polska Akustyka", Warszawa. 

N O KOMISJA POBOROWA DLA P.K.U. Łódź-

I A * " V 

m 

Nnik4 j g

n a k , T 6 R A . WINNI SIĘ STAWIĆ POBOROWI 
Ĵ UCY J E S

 1 R°CZNIKÓW STARSZYCH, NIE POSIA-
1* ^OJSK Z ° Z ? U R CBULOWANEGO STOSUNKU DO SLUŻ-

12 °^ E ' . ' * A M I E S Z K A L I NA TERENIE 1, 4, 6, 
^ ' ' 1 14 KOMISARIATÓW POLICJI, 

. ' "NI 0 ] J E

L Ą * K U Z TEM ZAINTERESOWANI POBOROWI 
D° I ! " E ' U * PRZYGOTOWAĆ POTRZEBNE NA 

l ' ' t y LUB ° U m e n t Y ' a MIANOWICIE DOWÓD OSO-
t , f , t o d r * M W i a d c z e n i e TOŻSAMOŚCI Z FOTOGRAFJĄ, 
> W Y K

U W E N > A SŁUŻBY WOJSL towej (O ILE PO-
'^T>W« I ° y z y Ł ' a z ODROCZENIA), ŚWIADECTWO ZA-

PARCELE BUDOWLANE 
przy ul. Krzemienieckiej i RetkińskJej do sprzedania 
Zgłoszenia: Piotrkowska 40 do p: Hermana 
w dni powszednie od 10—12 i od 4 do 6 popołudniu 

OOOOC<XXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX)OOOOOOOOOC<XXXXXXXXXXXXXXXXJXXXXXX> 

Zapowiedź doskonałego filmu: 
Franciszka Gaal w wiedeńskiej' komedji muzycznej 
WERONIKA (Gruss und Kuss, Veronika) 

Przez zdobycie mimo wielkiego nakładu ko
sztów i zaprezentowania publiczności łódzkiej 
Pierwszego Polskiego „Dubbingu" artystycz

nego filmu produkcji angielskie] p. t. 

„Siostra Marta U M n ' 
przypada nam w udziale zaszczyt rozpoczęcia 
NOWEJ ERY w kinematografii polskiej. Dum
ni z tej roli, jaka nam przypadła, zawiada
miamy równocześnie, że premiera tego filmu, 
mówionego w języku polskim odbędzie się już 
w dniach najbliższych-

Dyrekcja kina 

„EUROPA" 

Kba-J^'ADECLWO SZKOLNE. 
3030000QOOOOOOOOOOOOOOOOG 

COS 
czego jeszcze 

nie było. 
Największa sensacja Łodzi 

jest 
KOŃ TAŃCZĄCY 
NA PARKIECIE, 

oraz program atrakc. 
w Rest.-DancliiKii 

„Tabarin" 
Narutowicza 2C. 

Codziennie F i v'e 
z pełnym programem atr-

w k r ó t c e 

Dziś pocz. o 4-ej OASINO 
R e w e l a c y j n y f i l m 

RODZINA R0TSZYLD0W 

S A L A F I L H A R M O N I I , te l . 213-84 
Osta tn ie 2 d n i ! 

Premjowana sztuka sowiecka w 4 aktach 
Bill-Biełocerkowsklefro 

Dziś pocz. o 0,15 w. 
a P r z e d s t a w , p o p u l a r n e „Zycie woła" 

tlutn. reż. A . M o r e w s k l e g o 
z udziałem: A b r a m a M o r e w s k l e g o 

Rachel H o l c e r 
Jakóba K u r l e n d e r a 
D a w i d a Llchta i innych 

Ceny miejsc od 50 groszy 

Dziś w nocy dyżurują następujące apteki: 
Sukc. M. Kasperkiewicza (Zgierska 54), Sukc. 
J. Sitkiewicza (Kopernika 26), J. Zundelewicza 
(Piotrkowska 25), S. Bojarskiego i W. Szata 
(Przejazd 19), M. Lipca (Piotrkowska 193), A. 
Rychtera i B. Łobody (11 Listopada 86). 

„buna" Nie było jeszcze 
tak wesołego f i l 

mu jak „Pani i Szofer" produkcj i austrj. w wers j i 
niemieckiej .—Publiczność 
zachwycona i rozbawiona 
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Zimno na usługach ludzkości 
Artykuły spożywcze trzymane w zimnej tempera

turze. — Lecznicze działanie lodu i śniegu 

SYNDYKAT DZIENNIKARZY LWÓW 
I KRAK. BIURO PODRÓŻY 

SKIC« 

Mroźna zima wywołu je zawsze wię
cej złorzeczeń i lęku, niż zachwytów dla' 
jej krasy i gdy każdy prawie drży i z im 
na, nikomu nie przychodzi do g łowy za 
stanowić się nad tern, jakie usługi zim
no oddaje ludzkości. Ody już srogie mro 
zy są poza nami, można mówić na zim
no na ten temat. 

Sama natura daje nam przyk łady nie 
bylejakiego zimna. Termometr sp i ry tu
sowy w Wierchojańsku, na Syberj i , no
tuje 51 st. (rtęć zamarza przy 40 st., dla \ 

wykorzystywania zimna w pewnych ce 
lach praktycznych. Najbardziej znane 
Jest wszystk im zastosowanie lodu. lo
downi, chłodni i t. p. dla zachowania 
Świeżości, zwłaszcza w czasie lata, pro 
duktów, ulegających rozpuszczaniu sie 
lub gniciu. Istnieje poza tern zamraża
nie produktów w celach sterylizacyj-
nych, np. zamrożenie mięsa wieprzowe
go pomiędzy — 4 a — 6 st. całkowicie 
zabija wągry . 

Bairdzo ważne zastosowanie ma obe 
tego też termometr r tęciowy w sferach nie ochronne zamrażanie produktów. — 
arktycznych Jest nie do użytku) , a n a : O t o k i lka przykładów. Mięso ochłodzo-
Grenlandji — 58 st. Człowiek w swej ne w prądzie powietrznym o temperatu 
wynalazczości prześcignął naturę, osfagj rze bliskiej zera, konserwuje się w ela
na? bowiem — 272 st., poddając parowa 
niu w próżni płynny gaz helium. Jest 
to jakby biegun zimna, absolutne zero, 
poniżej którego nie można sobie w y o 
brazić niższej temperatury. 

Ńa zimno różne organizmy różnie re 
agują. Ciało ludzkie, aczkolwiek dosko
nale umie przystosować się do rozmai
tych zmian temperatury, na skutek ciąg
łego zimna doznaje odmrożenia, a przy 
bezruchu w niskiej temperaturze zatnie 
ra. Dokonane doświadczenie na psie, za 
nurzonym w studni o temperaturze — 
—92 st. wykazało odporność jego przez 
prawie dwie godziny, poczem organizm 
zaczął tracić stopniowo temperatur*? i 
całkowicie zamarł, mimo zastosowania 
środków ratunkowych. 

Wśród zwierząt t. zw. zimnokrwis
tych, węże wyt rzymują do —25 st., sko 
rupiaki do—120 s. Olbrzymią odporność 
na zimno wykazują mikroby, np. mikro 
by tyfusu, trzymane w ciągu 6 miesięcy 
przy — 190 st. zachowują swoja moc. 

Ziarna, wysuszone w próżni 1 pod
dane oziębieniu do 271 st. w ciągu sied 
miu godzin zakiełkowały potem. 

Odporność na zimno pewnych orga
nizmów przy jednoczesnem zachowaniu 

gu trzech tygodni. Mięso zamrożone za 
chowuje świeżość w ciągu roku. Przy
gotowuje sie je w następujący sposób: 

spoczatku trzyma sie je przez dobę w 
temperaturze zerowej, potem stopniowo 
doprowadza się temperaturą do — / 5 st. 
w ciągu 5 dni, a na zakończenie umiesz 
cza sic mięso w chłodni przy tempera
turze —8 st. Jajka trzymane w tempera 
turze —1 st. do +2 st. można jeść po 5 
nawet miesiącach, a dłużej jeszcze moi 
na je używać do kuchni, ciast etc. Ma
sło i margaryna mogą być spożywane 
w ciągli ośmiu miesięcy, o ile trzyma je 
sie w temperaturze pomiędzy —3 a —6 
s>. Owoce .zamrożone' do 0 st. w chwili 
zrywania ich z drzew, zachowują świe
żość przez kilka miesięcy. 

Poza użytecznością zimna w życiu 
praktycznem szerokie zastosowanie 
znajduje zamrażanie w medycynie. 

M d . 

Rozmaitości ze świato 
PERSJA ZMIENIA NAZWĘ. ,dzle. Państwo Irański, zajmuj, część zaefcod-

Od dnia 3l-go marca r. b., to Jest od dnia »U tego płaskowzgórza, część zaś wschodnią 
w którym rozpoczyna się rok perski, olicjalna Afganistan i Bcludżystan 
nazwa Persji będzie brzmiała „Iran". Nazwa 

•P 
organizują: 

3 WYCIECZKI: 
PALESTYN 4 — EGIPT — SYR.M 

I. 26.2.1935 do 26.3.1935 
II. 12.3.1935 do 9.4 1935 

I I I . 26.3.1935 do 23.4-1935 
Cena uczestnictwa od ZŁ. 695.— 

Zgłoszenia: 

Kip.jskopor K r a k * w ,

t e f g s " T 
i Oddziały Lwów, ul. SzaJnoclU' * 
i Syndykat Dziennikarzy Lwowskich, l % 

ul. Supińsklego 30, tel. 67.88. 

Il2'! 
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 w
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TEATR „ROZMAITOŚCI". 
Ostatnie występy REGINY CUKIER 

Dziś, W poniedziałek 
ulgowych, cały parter 1 ZLOTY 
medja muzyczna p. t. 

„Km dziecko ulicy" 
i u* t n i ! .X?.2 r t o r e k "KOMEDJANTKA" « Ri< 
NA CUKIER. - Wkrótce gościnne w*' 

ALEKSANDRA GRANACHA-

„Iran*' wyobraża starożytne imię „arya", które 
było imieniem ludów Arjów, mówiących Języ
kiem indolrańskim. Z dopełniacza liczby mno
giej „arianam" powstała liczba mnoga Języka 
śrcdnlo-perskiego „eran", wymawiana następnie 
,,iroj»". „Iran" zatem, pochodzący od dawne
go „Aryanam" znaczy „kraj Arabów''. Nazwa 
„Persja" natomiast pochodzi od irańskiego lu
du Persów, którzy zamieszkiwali Persję, kraj 
położony w poiurlniowo-zachodnicj części Ira
nie Japończycy wymawiali nazwę tego ludu 
„Persai", zmieniając „a" na „e", które zacho-

BILETY DO TEATRU OPŁACONE JAJAMI. 
Trupa aktorów wędrownych aa Węgrzech 

cierpiała bardzo wskutek braku gotówki wśród 
miejscowej ludności, która nie mogła sobie po
zwolić na kupno biletu. Wkoócu dyrektor te
atru wpadł na pomysł, aby stosować przy sprze 
doży biletów handel zamienny i ogłosił, i i kasa 

j teatru przyjmować będzie r.amiast pieniędzy., 
jaja. Pomysł ten zyskał ogromne powodzenie, 

: widownia była przepełniona, a w kasie zebrano 
' pokaźną ilość koszów z Jajami. Eksperyment 
jest również zerwaniem z tradycyjną rolą jaj w 

wało się ł w innych Językach europejskich. j l c » l r " . k ł o r e dotychczas nie były gromadzone 
Od państwa Iranu (Persji) należy odróżnić \ w k * s i c ' , c c z " l l c « B « * widowni aa scenę dla 

nazwę Iranu, jaka nosi płaskowzgórze w Azji w 7 r » * « B i « niezadowolenia aktorowi lub aktorce, 
poludniowo-zachodniej, leżące między Nabru- j MIEJSKIE OGRZEWANIE CENTRALNE, 
sem i Hindukuszem na północy, § oceanem I n J . W paryskiej dzjelnlcy Hotel dc yille aapro-
dyjsklm z zatokę Perską na południu 1 doliną wafcone zostało ' urządzenie, dzięki któremu 

ręcznej roboty 

LILI HIRSZMAH 
przeprowadziła się na ul. 

Andrzeja Afe 27 , front 
Tel. H3-21 

Znajduj 
vYm okre: 

H. 
. . . ^ k n a 

, i Się • 
O l e*anko: 
" olśnić, 

> k t ó r 

> r o k u 
Dublic 

centralne w ten sam spo»*k J 
gaz, clektyczność i wodo. W kaidcm 
nia znajdzie się licznik, notujący zużyci* 
Ogrzewanie będzie regulowane euton"'^ 
pracz specjalnego „robota", pozostają^? ^ 
kontakcie z termometrami elektryczneni'< j 

ogrzewanie 

termometrami elektrycznel0'' 
gdy temperatura na dworzu spadnie, 

SWOJCJ mocy naprowadzi ła Człowieka .lo J»du na wschodzie, a doliną Tygrysu na zacho, 'mieszkańcom .tej dzielnicy będzie dostarczane 

ry będą grzały mocniej, a gdy się ociepl1 "\ ( 

bicj. Powstał także projekt, aby cały P' 
stał ogrzewany w ten sam sposób, 
kotły tej kolosalnej instalacji mieściłyby 
przedmieściach. 

G. HARTW1G. 

Potlrót poiBui»iB 
Uroczystości ślubne, pożegnanie z 

rodzicami i znajomymi tak zmęczyły pa 
nią Gizę, że zaledwie pakunki i wal izk i 
ułożone zostały na siatce, w przedziale 
kolejowym, młoda mężatka zasnęła ka
miennym snem. Młody małżonek patrzał 
na prof i l swojej żony, na jej długie rzęsy, 

wpółotwarte usta, smukłą szyję i białe 
ręce i... czuł się szczęśliwy. Giza nale
żała już do niego od k i l ku tygodni, albo
wiem obydwoje dziel i l i nowoczesne po
glądy i nie czekali na oficjalne poświad
czenie ich miłości. Naturalnie k r y l i się 
ztem przed rodzicami, któr.zy, jak 
wszyscy rodzice, przypisywali wie lką 
wagę do podróży poślubnej, nocy poś
lubnej i wszystkich innych przestarza
łych rekwizytów małżeńskich. 

Giza spała. Bert obrał pomarańcze, 
przejrzał Baedekera i wyszedł na kory
tarz. Miarowo stukały ko ła na zwrotn i 
cach i pociąg mknął w ciemną dal. 

W pewnej chwi l i z sąsiedniego prze
działu wyszła na korytarz elegancka ko* 
biota z papierosem w palcach. Ujrzaw
szy Berta, podeszła do niego i poprosi
ła o ogień. 

— Jak daleko jeszcze do granicy? 
— zapytała. 

Bert spojrzał na zegarek. 
— Jeszcze 10 godzin — odpowie

dział. 
Nieznajoma westchnęła. 
— Jak bardzo dłuży się podróż gdy 

się podróżuje bez towarzysza. Poraź 
pierwszy jadę zupełnie sama. A pan, 
czy podróżuje w towarzystwie?... Nie 
czekając na odpowiedź, spojrzała w głąb 
przedziału, gdzie oparta o poduszki, spa 
la smacznie Giza. 

— Ach, tak... — powiedziała, uśmie 
chając się nieznajoma. 

— Dokąd pan właściwie jedzie?... 
— Do Wenecji. 

O, to w takim razie chyba podróż 
poślubna. Życzę państwu wiele szczę
ścia. Pana małżonka jest istotnie urocza 
i musi być jeszcze bardzo młoda. 

-pr Liczy dopiero dwadzieścia dwa la
ta, — odpowiedział Bert. 

Nieznajoma westchnęła, jak wzdy- j 
chają kobiety, k tóre już przekroczyły | 
trzydziestkę i powiedziała: — Ależ to 
jeszcze dziecko... 

Rozmowa potoczyła się w szybkiem 
tempie. Ber t sam nie zdawał sobie spra 
wy, kiedy zawiązał się pomiędzy nimi lek 
k i f l i r t . I co najdziwniejsze, nie zdawał 
sobie sprawy z tego, że Giza mogłaby 
mieć do niego urazę, że byłaby nieza
dowolona. 

— Chciałbym się jeszcze z Danią zo
baczyć. Czy moglibyśmy spotkać się w 
wagonie restauracyjnym?... Powiedzmy, 

godzinie pierwszej?.,. — zapytał 
Bert. 

— Nieznajoma uśmiechnęła się: 
— A co powie na to pańska małżon

ka? Czy nie będzie zazdrosna?,. Prze
cież nie pójdzie pan do wagonu reslaura 
cyjnego sam... 

Bert zamyślił się. 
— Nie: Ale powiem, że jesteśmy sta 

rymi znajomymi, że znamy się już od 
pięciu lat, że pracowaliśmy razem w 
biurze technicznem, gdzie pani prowa
dziła korespondencję, a ja praktykowa
łem, ale... przepraszam panią, że nie 
przedstawiłem się jej dotychczas. Nazy
wam się Bert Huer. 

— Bardzo mi przyjemnie, — odpo
wiedziała nieznajoma. 

— A zatem o pierwszej w wagonie 
restauracyjnym.. — dodała i skinąwszy 
zalotnie głową, uśmiechnęła się czarują 
co i zniknęła w swoim przedziale. Bert 
wróci ł do Gizy. 

W tej samej chwil i młoda małżonka 
przeciągnęła się, jak ko tka i zarzuciła 
mężowi ręce na szyję. Bert zarumienił 
się, jak wiśnia. Zrobiło mu się jakoś nie
swojo. Rozpoczął więc niezręcznie: 

—Wiesz, Gizo, powiedz co za zbieg 
okoliczności, wyszedłem na korytarz i 
spotkałem swoją starą znajomą z którą 
kiedyś pracowałem razem u Szalka i 
S-ki. Nazywa się,.. — W tej samej chwi l i 

Bert przypomniał sobie, że nieznajoma 
nie wymieni ła swego nazwiska... — na
zywa się Jul ietta Spadoni.,, —Odetchnął. 

Po twarzy Gizy przebiegła cała gama 
wrażeń. Począwszy od ciekawości, po
przez niedowierzenie i wreszcie uczu
cie zazdrości. 

— A czyś ty jej powiedział, że my 
jesteśmy właśnie w podroży poślubnej?. 

— Ależ oczywiście. Ona zresztą wy 
szła zdaje się dobrze za mąż i świetnie 
się jej powodzi... A le chyba nie masz nic 
przeciwko temu, że będziemy miel i to
warzystwo w podróży?.., 

— Nie, Bert, nie będę miała nic prze
ciwko temu, że będziemy miel i towarzy
stwo w podróży poślubnej... „N ie pójdzie 
my do wagonu restauracyjnego" — poeta 
nowi ł sobie Bert , „Giza ma rację".,. 

— Taka jestem strasznie głodna ,—> 
odezwała się młoda małżonka. Podaj mi 
wodę kolońską, odświeżę się trochę i o 
godzinie pierwszej pójdziemy do wagonu 
restauracyjnego... 

V 
Trzeba trafu, że nieznajoma zabrała 

ze sobą do wagonu neseser na k tó rym 
była wizyJówka. A na wizytówce wydru 
kowane by ło Henr iet ta Gcrspach. 

Giza spojrzała na męża w ie l k i -m i 
oczami i k i lkakrotn ie zarumieniła się. 

Rozmowa nie k le i ła się, chociaż niezna
joma czyniła wszystko co mogła, ażeby 
ożywić młodą mężatkę. Opowiadała jej 
nawet szczegóły z tych czasów, gdy ra 
zem z jej mężem pracowała w biurze 
technicznem, przyczem oczywiście po
dała inną zupełnie nazwę f i rmy i adres 

Do wagonu restauracyjnego wszedł 
młody, wytworny człowiek, k tó ry usiadł 
naprzeciw stol ika, zajętego przez młode 
małżeństwo i ich towarzyszkę, Nie spir-
szczał on zachwyconego Wzroku z Gizy, 
jakgdyby ją chciał pochłonąć oczyma, 
W pewnej chwi l i , Giza us.iv tchnęła się, 
przeprosiła towarzystwo i zwróciła się 
do męża: 

— Co za zbieg okoliczności, tyś tpot 
ka ł w wagonie swoją dawną znajomą, a 
ja również zauważyłam kolegę z kor tu 
tennisowego, którego moi rodzice do

brze znają. 
Muszę się z nim przywitać,. 

I Giza podeszła do zdumioneg 0 

dzieńca, k tóry się tak zuchwale 
glądał. Zamieniła z nim ki lka 
przyczem bez trudu udało się jej 
nać nieznajomego, że poznali się 
na Semmeringu. Żegnając się z & 
wiedziała specjalnie głośno: p ( l 

— Niech Pan nas odwiedzi : K 
dziale. Jedziemy w towarzystwie 
dzie nam bardzo miło, .,,tf 

Kolacja skończyła się. Bert P 0 ^ / 
swoją znajomą i młode niałzf fi 
wróci ło do przedziału. Miny obo)8 
wróżyły nic dobrego. cif 

— Dlaczego zaprosiłaś tego ° e 

nego młokosa do nas?.. $ 
— To mój znajomy. Znamy się 0 \,f 

na i nawet moi rodzice chcieli, 
wyszła za niego. 

— Jak on się nazywa?... 
— Zapomniałam... ( i i 
— Nie pamiętasz, jak się nazy* 

steś z nim na „ t y " . „ .yli! 

Bert był zdenerwowany. Giza ^ 
chnęła płaczem i odwróciła się 

— A twoja Jul iet ta — Henrie 1 1 

wyjąkała, płacząc. , tf 
— Nic mnie ona nie obchód* 1 ' / 

ieU chcesz się o tern przekonać, j d ] 

< | 

tym bezczelny"' ^ f , 
sie, k tóry cię nawet nie przywita' 1 fli' 
dząc do wagonu restauracyjnego' 
ty mi lepiej powiedz prawdę... 

— A ty powiedz mi prawdę?••; (?j 
Na najbliższej stacji wysied' 1•. j tf' 

siedzieli obydwoje w zacisznej c pf>' 
ce hotelowej, Giza powiedziała , 
łzy. nief\ 

— Ale moją zemsta była ,ffi. 
przyznaj sam... I... i... taka 'este^, , , j1'. 
śliwa, że cię ta Jul iet ta Henr' c . (iii 
nie obchodzi, że jesteśmy 6 8 0 1 

gdzie nas n ik t nie zna.. , pi'^ 
Bert chwycił w objęcia s W 0 ^ ^ ! 

żonkę, a Giza szepnęła mu 
ucha: 

— Swoją drogą, mam n

£ ; ^ r 
przyszłość. Nigdy już nie ^ 
podczas żadnej podróży po-^ 1 ' ; ^ JV' 

T ł u " 1 , 
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_.. s i ą ubrać na „pierwszy bal"? 
Kilka wskazówek dla młodych panien.—Tafta święci t r iumfy .— Suknie 

stylowe wciąż cieszą się powodzeniem.—Jakie są modne iu t ra 
. . . < .11 ; V i . li 1 V. . » » l . t » n.iukrania dlnwv vt Inne! nam niesnndzianke, ktÓlćl tyn n a ' ^ u ' e m Y s ' c obecnie w gorączko- j Młode panny mają olbrzymi wybór 

okresie karnawałowym. Dokąd się | materjałów modnych obecnie i nadają-
*j ł*ć?, gdzie spędzić dzisiejszą noc? cych się jednocześnie na pierwszą toale-
Paij ° S ^ kwestje zaprzątające uwagę tę balową. Niema bodaj nic bardziej u-

' roczego, jak taita, połyskująca tajemni-
p i ę k n a pani przygotowała sobie bo- czo, k tóra się pięknie układa, podwyż-
| e (

e m na okres karnawałowy nowe toa- ! sza sylwetkę i poszerza ją w tych miej-
1^ ' w których wygląda uroczo i chcia- (scach, które tego potrzebują. 
U V . S i ę w n i c n pokazać znajomym i j Najodpowiedniejszym, zawsze, stro-
j bankom, które tak trudno, niestety, \ jem dla młodej panny jest suknia stylo-

°lśnić. Karnawał jest również okre- , wa w kolorze różowym, b łęk i tnym, bla-
do-zielonym i brzoskwiniowym. Falbany 
przy wycięciu rękawów zakrywają zbyt 
szczupłe jeszcze ramiona, a zwój t iulu 

Wymarzonym dla młodych dziew-
ŁJ 1 którym rodzice przyrzekli, że w 
r 1 r°ku już napewno pójdą na pierw-
^ Publiczny bal. tej samej barwy, udrapowany przy szyi, 

zasłania szpetne „soln iczki" . 
Model przedstawiony na naszej ryci 

nie jest wymarzonym dla 18-letniej pan 

balach specjalne przybrania głowy w 
kształcie błyszczących djademów, albo 
kulek szklanych w kolorze sukni. Młode 
osoby powinny jednak pamiętać o tem, 
że nadmiar klejnotów nawet prawdzi
wych, A tembardziej sztucznych czyni 
ujemne wrażenie i dlatego najlepiej nie 
starać się upodabniać do wystawy jubi
lera i nie świecić wszystkiemi kolorami 
tęczy. 

Na szyi najładniej wygląda sznure
czek drobnych perełek, maleńkie krysz 
tały, albo ładny wisiorek na platyno
wym, lub złotym, cieniutkim łańcuszku. 

Pończochy, k tórych coprawda spod 
długiej sukni nie widać, noszone są w 
kolorze cielistym, chociaż do czarnych 
toalet coraz częściej nosi się pończochy 

nosi nam niespodziankę, która nie przez 
wszystkie panie będzie mile przyjęta. 

Modne są bowiem futra. Dużo futer 
i jaknajdroższych futer, co skonieczno-
ści wywoła niezadowolenie tych pańt 

ny. Jest to sukienka balowa z blado-błę- :czarne z grubej siatki. Pończochy takie 
k i tnej tafty, cała z drobnych falbane- niezbyt są jednak odpowiednie dla mło-
czek. Różowa aksamitna szarfa dopełnia i dych osób. 
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'erwszy bal.... Kto z nas nie przy
tyć"1* sobie, ile budzi on marzeń, ukry 
t0 .tęsknot i nadziei. Pierwszy bal — 

święto, i dlatego nic dziwne-
<lob;e t f t k starannie obmyśla się toaletę, 
% e r a każdy szczegół, bada przed lu-

^ kolor najbardziej „ twarzowy" , a-

ric 

tal, ^ 
g° 
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j tej świeżej i wiośnianej całości 
Drugi model to suknia również tafto 

wa, barwy brzoskwiniowej, odpowied
niej dla cery bardzo świeżej. Przybranie 
sukni stanowią drobno marszczone riusz 
k i przy szyi, k tóre jednocześnie zakry
wają ramiona. Szarfa, w kolorze sukni, 
ozdobiona jest wie lk im kwiatem, zlekka 
posrebrzanym. 

Nie wolno zapominać również o szcze 
golach, które są dopełnieniem każdej 
toalety i wraz z nią dopiero stanowią 
elegancką i pełną wdzięku całość. Prze-
dewszystkiem więc pantofelki, które naj 
ładniej wyglądają w tym samym kolo-

, rze, co suknia. Modne obecnie atlaski 
farbuje się w każdym sklepie według 

, próbki przyniesionego materjału, na żą
dany kolor, tak, że z dobraniem odpo
wiedniego obuwia niema narazie wiel
kiego k łopotu. 

Jeżeli suknia balowa posiada modne 
obecnie, krótk ie rękawki , to rękawicz
k i , k tóre poczynają już wychodzić i 
mody, nie są koniecznem uzupełnie
niem toalety. 

Szczupłe ręce, o ostrych łokciach 
dadzą się ukryć w białej półdługiej ręka 
wiczce, k tóra zawsze wygląda dobrze i 
może stanowić uzupełnienie toalety. M l 
kroskopijna torebka do przechowania 
pudru, różu, grzebyka i drobnych naj 
ładniej wygląda z tego samego materia 
łu , przybrana błyszczącym zamkiem. 

Ładne i praktyczne są również toreb 
ki ze złotej lub srebrnej lamy, k tóre ma 
ją tę wyższość nad innemi, że można je 
użyć również i do innej sukni 

Ostatnio widzi się coraz częściej na 

Toaleta na „pierwszy ba l " jest przy
gotowana. Na popołudniową „tariców-
kę" , koncert czy do teatru można wło
żyć czarną sukienkę z matowego jedwa 
biu, przybraną dużym kołnierzem i buł
kami z jedwabiu błyszczącego w kolo-

które w dobie obecnej nie mogą sobie 
pozwolić na tak i luksus. 

Przedewszystkiem więc lisy. Lisy 
srebrne, lisy niebieskie, lisy białe, zagra 
nieśne, i mniej znacznie krajowe ru-
dziaki. Pelerynki z lisów nosi się do to
alety balowej, sukni wieczorowej, popo
łudniowej, do płaszcza na ulicę, do tea
t ru, z wizytą, a nawet na... bridgea. 

Pelerynka z białych lisów przy czer 
n i aksamitnej sukni wygląda wytwornie 
i uroczo. 

Na zakończenie ki l l ta słów o kapelu
siku potrzebnym na przedpołudniowy 
spacer czy też na odwiedziny w skle
pach. 

Do skromnego sportowego płaszcza 

rze białym, jak to widać na naszej ryc i 
nie. Sukienka taka jest jednocześnie po 
ważna, ale nie postarza i dlatego odpo
wiednia jest zarówno dla młodych pa
nien, jak i starszych pań. k tóre chcą 
wciąż jeszcze wyglądać „podlotkowato", 

• I * 
Córka jest już ubrana. Teraz czeka 

, na nowe modele mamusia. Moda przy-
x»ooottoooooc<x>oooorxx^^ 

Zima zagraża zdrowiu dzieci 
Częste mrozy, słota i niepogoda sąlze wszystkich źródeł w wi taminy A I D , 

powodem przeziębień. Dzieci są na to [a także w hipofosfity wapnia orazsodu, 
szczególnie narażone, gdyż bez wzglę
du na pogodę muszą odbywać nieraz da 
leką drogę do szkół. Przeziębienia i ka
szel wywołać mogą poważniejsze scho
rzenia 1 powikłania. Należy temu zapo
biegać przez wzmocnienie 1 uodpornle-

*«by I nie organizmu dziecka, stosując Emul-
toiMjWdać wreszcie lak 7\*™\<&n i

s j e T r * n o w ą f. Scotta. Ogólnie bowiem 
h\ ^ toichtn, ' f , z a w i s k o . wiadomem jest. że Emulsja Tranowa fir 

b a ' owe i 1 k o l o r o w v c h d e k o r a c y j | m y S c o t et Bowne, zawiera czysty w y 
ciąg wątroby wątłusza. naiłxwatszee;o 

wzmacniające kościec dziecka. Dlatego 
też w przypadkach osłabień, k rzyw icy , 
skrofułach i anemji, Emulsja Tranowa f. 
Scotta daje dobre wyn ik i . Jest ona przy 
jemna w smaku, łatwo przyswajalna, po 
budzą apetyt 1 powoduje przyrost wagi 
dziecka. P rzy zakupie należy żądać o-
ryginalnej Emulsji Tranowej wyrobu f. 
Scott et Bowne, S. A ze znakjnm o-
chronnym „Rybak z wątłuszem na ple

na jbogatszego cach" 

W C I Ą Ż NOSI SIĘ FAWORYZOWANY FILC, ALBO 

pilśń. 
Bolero z większem rondem, opusz-

czonem nad okiem zawsze wygląda mło 
do i dodaje tajemniczego uroku niewyspa 
nym, po znużeniach balowych, oczętom. 

Model poniższy przedstawia kapelu
sik w kolorze bleu marinę z fi lcu opa
sany wstążką z kolorowej wełny w 
szkocki deseń, 

Iva, 
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S u k c e s h o k e i s t ó w p o l s k i c h 
nasza reprezentacja zwycięża Niemcy 3:1 (1:1, 2:0, 0:0) 

mecze: Francja — N' e I j 
- Belgja, Runu"l» 
Łotwa, Szwaica"" 

S S 2 y m 1 

^ u zai 

leniej 5 

Davos, 20 stycznia. 
Drugi dzień mistrzostw hokejowych 

świata upłynął pod znakiem spotkania 
Polska — Niemcy, które było najwięk
szą atrakcją niedzieli. Spotkanie to za
kończyło się pełnym sukcesem zespołu 
polskiego. Reprezentacyjna drużyna 
Polski okazała się lepsza od Niemiec i 
rozstrzygnęła mecz na swoją korzyść w 
sposób aż nadto przekonywujący. 

Cała drużyna nasza grała znacznie' 
lepiej niż poprzedniego dnia w meczu 
z Francją. Szczególnie dobrze zapre
zentowała się pierwsza linja ataku, w 
której na plan pierwszy wybili się Mar-
chewczyk i Kowalski. Również i pozo
stali napastnicy, Jak też 1 trio obronne 
stanęło na wysokości zadania. 

Pierwsza bramka dla Polski pada w 
pierwszej tercji ze strzału Stupnlckie-
go. Niemcom udaje się Jednak nieco p 
niej uzyskać wyrównanie. 

Druga tercja upływa pod znakiem 
wyraźne] przewagi zespołu polskiego, 
który też teraz bardzo często gości pod 
bramką niemiecką zagrażając jej bar
dzo poważnie. Efektem tego są dwie 
bramki zdobyte przez naszych napast
ników w tej fazie gry. Strzelcami Ich 
byli Marchewczy_k i Kowalski. 

W trzecie] tercji gra jest wyrówna
na. Obustronne wysiłki do zmiany re
zultatu spełzają jednak na niczem i 
mecz kończy się pięknem zwycięstwem 
drużyny polskiej w stosunku 3 :1. 

Dzięki temu zwycięstwu Polska ma 
poważne szanse zakwalifikowania się 
do półfinału, o ile oczywista wygra 
poniedziałkowe spotkanie z Włochami. 

W pozostałych meczach rozegranych 
w ciągu niedzieli uzyskano następujące 
wyniki : 

W Ł O C H Y — FRANCJA 1:1 (0:0, 
0:0, 1:1). Przeciwnicy Polski z tej sa
mej grupy podzielili się punktami, co 
jest też dla Polski okolicznością nie
zwykle korzystną. Gra wyrównana i 
niezwykle zażarta. Włosi nadużywali 
siły fizycznej, za to też byli często ka
rani przez sędziego. 

AUSTRJA - BELGJA 6:1 (0:0, 2 :1 , 
14:0). Drużyna austriacka przeważała 
przez cały czas spotkania uzyskując 
bez wysiłku wysokie zwycięstwo. Bel
gowie jedynie w pierwsze] tercji bronili 
szczęśliwie swe] bramki, późnie] opadli 
zupełnie z sił. 

SZWAJCARJA — W Ę G R Y 1:1 (0:0, 
0:0, 1:1). Mecz niezwykle zacięty wy
kazał zupełną równość sił, przyczem 
drużyna węgierska grała znacznie le
piej niż się po niej spodziewano. Węgry 
zasłużyli nawet na zwycięstwo. 

SZWECJA — HOLANDJA 6:0 (1:0, 
1:0, 4:0). Holendrzy doznają już drugiej 
wysokie] porażki. Prezentują się oni zu
pełnie mizernie 1 są boda] najsłabszym 
zespołem w turnieju 

sam Izadowollll się jednak tak „nikłem" zwy i stępujące mcwzc; n«iM« n - l a ' 
Czechosłowacja — Belgja, Rutawr, 

spotkania mówi Już dostatecznie 
za siebie. Był to raczej trening na jed- cięstwem 
ną bramkę, -«- Z y C zem kanadyjczycy W poniedziałek gra Polska z W ł o - Austrja, Anglja 
mogli uzyskać wynik znacznie wyższy cliami. Pozatem odbędą się jeszcze na- 'Ho landią j Szwecja — W P T y 
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K a l e n d a r z y k l i g o w a 
Mistrzostwo Ligi rozpocznie się 31 marca 

Lipiec 7: Polonia — Wis ła, P°gJ, 
Legja, Śląsk - - ŁKS, War ta — 

Warszaw, 20 stycznia. 
W drugim dniu zebrania l igi delegaci 

klubów zajmowal i się jedynie ułoże
niem kalendarzyka rozgrywek na cały 
rok. Tegoroczna kampania l igowa roz
pocznie się w dniu 31 marca meczami 
Legja — Wis ła i Garbarnia — Pogoń i 
t rwać będzie bez p rzerwy do dnia 10 
listopada. 

Szczegółowy kalendarzyk l igowy 
przedstawia się następująco: 

Marzec 31 : Legja Wis ła i Garbarnia 
— Pogoń. 

Kwiecień 7: Polonia — Garbarnia, 
Wis ła — Śląsk, Ł . K. S. — Warszawian 
ka, Ruch — Pogoń i War ta — Craco-
via. 14: — Legja — Garbarnia, Craco-
v ia — ŁKS, Pogoń — Polonia, Ruch — 

Wis ła — Cracovia i Śląsk — Ruch. 5: 
Legja — Pogoń, Garbarnia — ŁKS. 12: 
zarezerwowany został na zawody mię
dzypaństwowe Austrja — Polska. 19: 
Warszawianka — Garbarnia, Cracovia 
— Legja, ŁKS — Wis ła i Pogoń—War
ta. 26: Polonia — Ruch, Wis ła — Gar
barnia, ŁKS — Pogoń, Śląsk — Craco-
cia i War ta — Legja. 30: Legja — ŁKS, 
Garbarnia — Śląsk. 

Czerwiec 2: Warszawianka — Le
gja, Cracovia — Ruch, Ł K S — War ta 
i Pogoń — Wis ła . 9: Polonia — Legja. 
16: zarezerwowany na zawody rewan
żowe pomiędzy reprezentacją l igi a re
prezentacją Lipska. 20: Garbarnia — 
War ta , Wis ła — Warszawianka, Ł K S — 
Polonia, Śląsk — Pogoń. 23: Warsza
wianka — Śląsk, Cracovia — Garbarnia 
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14: Warszawianka — Cracovia. 
War ta . 21 : Ruch — Warszawianka- f 

Sierpień 4 : Polonia — Pogoń, ^ 
barnia — Warszawianka, Ruch -
War ta — Wis ła . 11: Cracovia 
nia, Pogoń — Ruch, Śląsk — Le&?' Ą 
Warszawianka — ŁKS, Cracovi* 
War ta . 18: Legja — Polonia, WisIL, 
Pogoń, Ł K S — Cracovia, Śląsk — U H 
barnia. 25: Cracovia — W a r s z a W " 
Pogoń — ŁKS, War ta — Garbarnia- ^ 

Wrzesień 1: zarezerwowany 
mecz Belgja — Polska. 8: Warsza^- , 
ka — Pogoń, Cracovia — Wisła, W j 
Garbarnia, Ruch — Polonia, W a n a 

Śląsk, 15: Polonia — ŁKS, Wis ła 

. i i , za 

te 
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Wis ła i War ta — Warszawianka, 28: — R u c h _ Legja i War ta — Polonia. 29 
Cracovia — Pogoń, ŁKS—Ruch i Śląsk Polonia — Cracovia, Wis ła — War ta , 
— Polonia. Pogoń Warszawianka. 30: Legja—Śląsk 

Ma j 3: Polonia — Warszawianka, Garbarnia — Ruch. 

Rewja gwiazd łyżwiarskich 
n a l o d o w i s k u h e l e n o w ś k i e m 

gja, Pogoń — Garbarnia, Ruch -
covia. 21: Warszawianka — P o % 
22: Legja — War ta , Garbarnia ~~ 
covia, Ruch — ŁKS , Śląsk — Wisła' \ 
Warszawianka — Wis ła , Cracovi« 
SIąsk, Garbarnia — Polonia, ŁK5 
Legja, Ruch - War ta . 

Październik 6: zarezerwowany,. 
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6: z a r e z e r w o w -
mecz Polską — Austrja. 13: LeUl?^ 
Cracovia, Garbarnia — Wis ła , ś la s l W 
Warszawianka, War ta — ŁKS . 20- r > 
linia — War ta , Wis ła — Ruch, ŁK 3 , 

powodzeniem cieszyli sie K a l u s ó w ^ p O R O n _ C r a c o v i a . 27: L e g ł 8 * 
dziutka Scheibertowna, którzy wzbudza Warszawianka. Wis ła - Polonia. P 

k o n ^ a W f f I r o r ^ W \ S W ° b ° d ą i^' « o n ~ S l * s k ' ^ ~ Garbarnia, „j, 
konania tigur oraz bogatym repertua- . . . . _ ~ . . ^ , , \A'l^ 
rem. Zainteresowanie imprezą było o - ' l i s topad 3: Polonia - Śląsk. J s 
gromne i — ŁKS, Garbarnia — Legja, War 1 " 

w , , . , . . . „ , 'Pogoń. 10: Warszawianka — Ruc"-vj 
„ J ,o o«
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 T I odbędzie się o Ze względu na przewidziane P^i 

godz. 18.30 na torze w Helenowie ostat- ' z a r z ą d PZPN-u spotkania m i ę d z y 
m występ ślązaków, tak że ci k tórzy z s twowe z Niemcami, Rumunją i {!% 
jakichkolwiek względów nie mieli możno słWją zachod/i ewentualność żc K * 

niez wspólny występ wszystkich zawód- ści oglądać niezwykle efektownych po - ! spotkań S S i rundy oSuniety6,!iJ 
mkow. Występujący zbieral i rzęsiste o- pisów winni skorzystać z nadarzającej się ; s E ? a d S i S ^ 
klaski, a wśród młodzieży specjalnem I dziś okazji. licTnnnH wzjsięame i t * 

Pięściarze Śląska zwyciężała Warszawę jk 

W dniu wczorajszym odbyły się na 
torze lodowym w Helenowie popisy czo
łowych łyżwiarzy ze Śląska. Popisy te 
wypadły doskonale. W poszczególnych 
produkcjach znakomicie wypadły: Popo-
wiczowa, Scheibertowna, Czorówna, 
Preisówna, Ziajówna, Scheibertowna, 
Grobart , Sojka, Breslauerowie i rodzeń
stwo Kalusów. 

Niezwykle efektownie wypadł rów-

Skoda zbojkotowała mecz narażając stolicę na poraź 

leg 
1 n a 

Warszawa, 20 stycznia 
Międzyokręgowe spotkanie Śląsk — 

Warszawa wys taw i ł o pięścierstwu 
śląskiemu jaknajsmutniejsze świadec
two. Takiego bałaganu nie notowal iśmy 
już na zowodach w stol icy od szeregu 

JA 4:2 (2:1, 0:1, 2:0). Zwycięstwo osią 
gnęll czesi bez specjalnego wysiłku bę 
dąc zespołem wyraźnie lepszym. Jedy
nie w drugiej tercji przeważali rumuni 
zdobywając w tel fazie bramkę.» 

KANADA — Ł O T W A 14:0. Wvnlk 

Kalbarczyk ustanawia 
nowe rekordy 

W dniu wczorajszym zostały zakoń
czone w Warszawie mistrzostwa w jeź
dzie szybkiej na lodzie. Ty tu ł mistrza 
stolicy zdobył Michalak przed Lis ieckim 
i Strzyżewskim. W konkurencj i pań pier 
wsze miejsce zajęła Nehringowa przed 
Lipszadtówną. 

Poza konkursem startował Janusz 
Kalbarczyk, k tó ry ustanowił nowe re
kordy Polski w biegach na 500 m. i 3 k im 
uzyskując czasy 49,2 sek. i 5 min. 22 sek. 
Kalbarczyk wykazał znakomitą formę. 

Nehringowa poza konkursem uzyska 
ła na 500 m. b. dobry czas 1 min. 1,02 
sek. 

to fakt zbojkotowania meczu przez Sko 
dę, k tóra nie przysła ła swych zawodni 
ków wyznaczonych do reprezentacyjne 
go zespołun stol icy. B rak ło też Rothol -
ca i niewiadomo dla jakich powodów 
Polusa. Na dodatek miało jeszcze 2-ch 
zawodników stołecznych nadwagę, tak 
że Śląsk zdobył cztery punkty bez 
wa lk i . 

Stolica wypadła więc jak widać 
kompromitująco zarówno pod względem 
spor towym, jak też organizacyjnym i 
dyscypl inarnym. ' Epi log meczu rozegra 
się na w to rkowem posiedzeniu zarządu 
WOZB. , k tó ry wyciągnie konsekwen
cje w stosunku do Skody jako też i za
wodników, k tórzy wykaza l i nadwagę. 

Sam mecz stał na niezwykle niskim 
poziomic, tak że niektóre wyn ik i walk i 
odbywa ły się przy niemi lknącym akom 
panjamencic gysizdów niezadowolonej 
publiczności. 

W wadze muszej Krysik (W) miat 
nadwagę. W walce towarzyskie j W c l -
gryn (S) przeważał przez cały czas 

spotkania, mimo to sędziowie ogłosil i je 
dnak remis, które k r zywdz i sosnowi-
czanina. 

W wadze koguciej Małecki (W) od
dał też dwa punkty spowodu nadwagi. 
W spotkaniu towarzyskjem spotkał się 
on z Jarząbkiem. Śląsk, po k tó r ym po
znać, że jest szybk im i dobrym zawod
nikiem, rozczarował jednak mocno nic 
mogąc sobie poradzić z ambitnie walczą 
cym warszawianinem. Walka kończy 
się remisomo. 

W wadze p iórkowej Rudzki (S) sto
czył z .Kazimierskim najładniejszą wa l 
kę dnia. Przez cały czas wa lk i t rwa ła 
ciągła wymiana ciosów, przyczem Ka
zimierski wykaza ł się nadspodziewanie 
dobrą formą. Spotkanie wyg ra ł Rudzki 
nieznacznie na punkty. 

W wadze lekkiej po walce stojącej 
na kompromitująco niskim poziomie 
Białas (S) zremisował, z Pabisiakiem, 
przyczem wyn i k ten k r zywdz i nieco 
ślązaka. 

W wadze półśrednicj Ti ieńkowi (Ś) 
przyznano nie wiedzieć dlaczego zwy
cięstwo w walce z Wrzosk iem. Obaj za 
prezentowali się beznadziejnie słabo. 

Walka w wadze średniej pomiędzy 
Pi lnikiem (W) a Świ rk iem rozpoczęła 
się dopiero po półgodzinnych targach, 
gdyż ślązak mający zakaz startu od le-

karzą nie chciał walczyć w w a d z ^ . ' 
dniej. Dał się on jednak ostatecznie rt' 
konać i stanął w ringu. Walka b^. ,^ ' 
ł y czas niezwykle zażarta i 
jedyną zalet.? Świ rka — jego \ $ 
czy cios z lewej. Spotkanie w y ^ . I i: 

I punkty Pi lnik, k t ć r y nic dópt t j ' t>J'' 
walk i :ia dystans, a w zwa r t ' u 

znacznie lepszy od ślązaka. (W 
W wajdze półciężkiej Do roba U" 

po walce nie przynoszącej mu za 5 ' 
tu pokonał na punkty Kurkę 

zupel 

%• ^st 

ni 

W wadze ciężkiej Dzie wiilsK' 
by ł dla Warszawy dwa punkty 
k i spowodu braku przeciwnika- ^tfi 
przyjechał bowiem bez U h e r k a . ^ r i / 
w ostatniej chwi l i zachorował, a j L 0! 
dło wolał pojechać z P o l i c y i n y 

L w o w a . . j $tf 
K ierownicy ekspedycji śląsk l C ) yft 

ral i się nakłonić Garsteckiego, "^jlc*' 
*ym wciąż jeszcze ciąży dyskw ; .ą 
•>io nslninna , , Ćil H7R hV " Ifitf' 

1ter e. 

cja nałożona przez Ś l . Ó Z B . by y- jc» 
pił w barwach Śląska, spotkali w$*Z 
nak ze stanowczą odmową z i e j j m '̂' 
ny. Przeciwko ogłoszeniu w a ^nS^, 
założył k ierownik ekspedycji s\„c!J 
protest, motywując go niefoff 1 1M 
ogłoszeniem, ze wzg lęduna ^ n^w, 
go w ringu. Protest ten ma 1'° 
szanse uwzględnienia gr\ 

Wi 
h a z 

N k ? . 
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:2l.l 1 9 3 5 1 IKP zwycięża Hakoah 10:4 
i podenkiewicz remisuje nieoczekiwanie z Fagotem 
Lianie drużynowe IKP z Hako " — u i u t y i i u w b H M " * 'niw 

^ niż - ' 0 n a z n a c z n i e niższym P ° z ł 0 

8 u zapowiadanych "zawodników 

Wer

 8 i e spodziewano, do czego w 
iJer!

 y m rzędzie przyczyn i ł się brak 

i j j j y ! bardzo" niski 

Niemcy; 
uf l l 8 ' 

f 
- RIJ 
Ślą** 

- i 

wi»# 
•ni* 
my, 

N k h 2 , e s n o , a c n - Poziom większości 
laim - b a r d z o n i s k i ' n i e Przynosi 
jwntej zaszczytu obu zespołom. 

Woni- ' ° W a rekompensata dla zawie-
. e l Publiczności by ł niespodziewa-
' rzebieg spotkania kandydata do 

., ? 0( e n tacji Polski , Spodenkiewicza z 
Kvt« skończonego wynikiem remi 
*'a|Y' ^ a w o d n i k Hakoahu zaprezento 
"ronv W t e m s P o t k - a n i u z jaknajlepszej 
Hiij X 1 zasłużył w zupełności na re-
"*tórn° r r n a sPodenkiewicza pozostawia 
hil: l a s t znów bardzo wiele do życze-
Od tei°• i e g a o b e c n i e bardzo wyraźnie 
tjpj laką mamy prawo wymagać od 

( v e P t a n t a barw państwowych. 
I W . k tego spotkania najciekawszy iWsvK

 r n i a ł a walka Lipszyca z Dur
ski * Minimalne zwycięstwo na 
L l i L 0 ? " ' 1 0 8 1 zawodnik IKP, natrafia-

zwycięża na punkty po walce stojącej 
na beznadziejnym poziomie Białeckie
go. 

K ierownik iem walk w r ingu bez pra 
wa głosu by ł p. Bryczkowsk i . Wa l k i 
punktowane by t y przez p. Wodz is ław

skiego systemem jednego sędziego, 
Po zawodach doszło do godnej po

żałowania awantury , w której smutne 
role bohaterów odegrali czołowi pięś
ciarze łódzcy. Epi log awantury miał 
miejsce w komisariacie policj i 

Czołowi narciarze polscy 
na arenie międzynarodowe] 

'islą-l 

^dnak n a twa rdy opór ze strony 

L zespole zwycięskim bardzo do-
\ u^isał się w wadze muszej Bagrow 
VUOry bodaj czy nie wygra ł wa lk i 

c j ^ Hakoahu Poza Fagotem i L ipszy-
^ ' r i ' d n o kogoś wyróżnić , wszyscy 
'ś;k; c y są niezwyk le wy t r zyma l i , 
^ Dr e Jednak stali znacznie niżej 
; { p c i w n i k ó w . 
' \ W a d z e muszej Bagrowsk i (IKP) 
C ° i e z Got f rydem. Zawodnik IKP 
\ / ' e i l t ° w a ł się bardzo dobrze, ut rzy 

\u Przez cały czas walkę o twar tą . 
\ej s a m e j wadze Bartniak (IKP) 

\ ,al• n a punkty Wdowińsk iego I I . 
k»i l a k lepszy technicznie wypunkto-

to,' p e ^n ie " wy t rzyma łego Wdowińsk ic 

Sr 

Kapitan Sportowy Po l . Zw. Narciar
skiego dokonał oficjalnego zgłoszenia 
reprezentacji narciarskiej Polski na za
wody zagranicą. 

Tegoroczny program startów na
szych zawodników zagranica zapowia
dał się bardzo obficie, jednakże brak 
śniegu w grudniu uniemożliwił przepro
wadzenie odpowiedniego treningu, wsku 
tek czego Komisja Sportowa P.Z.N. po
stanowiła zredukować udział nasz w 
startach zagranicznych do minimum, 
tembradziej, że zrealizowanie pierwot
nych zamierzeń wymagałoby pozosta
wienia naszych zawodników przez k i l 
ka tygodni poza kra jem. Wobec tego 
zrezygnowano ze startu naszych za 
wodników w Jugosławji, tembardziej; 
że nie zdążyliby oni potem na między 
narodowe mistrzostwa Niemiec w Gar 
misch. 

Pierwszym startem zagranicznym 
narciarzy polskich będzie udział w mię 
dzynarodowych mistrzostwach Niemiec 
w Garmisch-Partenkirchen od 27 b. m 
do 3-go lutego b. r. Kierownikiem eks 
nedycji z ramienia P.Z.N. będzie inż. 
T. Ramza. W y j a z d drużyny przewidzia
ny jest na 23 b. m. 

Tak wczesny wy jazd wynika z ko 
nieczności odbycia k i lka treningów na 
skoczni w Garmisch. Obie skocznie zo
staną zamknięte dla treningu już 28-go 

m y li'"Kp) W a d z e koguciej Spodenkiewicz 
cgja Remisował-'^Fagotem. W pierw-

iiasOciM, !_ s fareiu przeważa wyraźn ie . Spo-H k i 0

 a r c i u Przeważa wyraźn ie £ 
C * % Drugie ma"już j e a n a k W i 

inny i Fagot rozstrzyga 

stycznia b. r. 
Polacy wezmą udział w następują 

cych konkurencjach: 
50 k i m . : Karpiel i Skupień. 
18 k im . : Br . Czech, Karpiel, Sku

pień, Andrzej i St. Marusarze. Orlewicz, 
Górski, Łuszczak. 

Do biegu złożonego o mistrzostwo 
Niemiec: Czech, Marusarze. Orlewicz, 
Górski i Łuszczak. 

Do skoku otwartego: Kolesar, M a 
rusarze, Czech, Orlewicz. Górski, Ł u 
szczak. 

Została ponadto zgłoszona sztafeta 
4 X 10 k im. o mistrzostwo Niemiec. 
W skład sztafety polskiej we jdą: M a r u 
sarz St.. Czech, Karpiel i Orlewicz, re
zerwa: Skupień, Górski . Marusarz A. 

W biegach zjazdowych I slalomach 
zawodnicy polscy startować nie będą 
z powodu braku treningu (brak śniegu 
w naszych górach wysokich) . 

Po mistrzostwach Niemiec zawodni
cy polscy pojadą na narciarskie mistrzo
stwa FIS w Czechosłowacji. Bezpośred 
nio potem odbywają sie w k ra ju m i 
strzostwa Polski w konkurencj i mię
dzynarodowej z udziałem zawodników 
Szwecji 1 Norwegj i na czele. 

Po mistrzostwach Polski zawodnicy 
nasi startować jeszcze będą w Szwaj-
carj i . w zawodach międzynarodowych 
o puhar Kandahara 

Czarni r e m i s u j ą z Pogon ią 
w meczu hokejowym o mistrzo

stwo Lwowa 
Lwów, 19 stycznia. 

W e L w o w i e rozpoczęły się rozgryw
k i hokejowe o mistrzostwo klasy A okn* 
gu lwowskiego. P ie rwszy mecz Pogoń 
—Czarn i zakończył się wyn ik iem nieroz 
s t rzygnie tym 0:0. Gra by ła nieciekawa 
chaotyczna i na niezbyt wysok im po
ziomie. Przez cały czas padał śnieg, 
k tó ry utrudniał prowadzenie gry,-

Nowe władze 
Polskiego Związku Kajakowego 

W niedzielę odbyło się w Krakowie 
walne zebranie Polskiego Związku Ka
jakowego, na którem obrano następują
ce nowe władze związku: prezes — puł
kownik Tad. Zieliński, członkowie za
rządu: dr. J . Grabowski, dr. A . Hein
r ich, inż. A l . Ringman, A . Wisłocki , prof. 
J . Hetawiczka, kpt . W ł . Sienczak, kp t . 
M . Kur let to, J . Szeremota, J . Peterck, 
St. Wróblewski , W. Kuszalski, dyr. Lo-
teczko R., dr. Bober A., dr. Luster Br., 
Ziel iński A d . inż. Rząsa Tad., Maciel iń-
ski St. 
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 w ° i a korzyść. Starcie trzecie 
*icfc .Równane, przyczem Spodenkie-
"ik J^. t iuż wyraźnie zmęczony. W y -
Dr*ehi l l s ° w y odpowiada w zupełności 

Vy e8owi wa lk i . 
M ( |Kn a d z e p iórkowej ruchliwy Sikor 
% c ' zwycięża na punkty Zysmana 
- P r z e z cały czas spotkania nie-

\ v "a Przewagę. 
Nkp ^ ' a c J z e Pólśrcdniej najładniejszą 
L W v n i a stoczyl i Durkowsk i (IKP) z 
c'a J C e r n . Przez wszystk ie t r zy star-
h b e.'Jurkowski minimalną przewa-

(lv\t 'epszy szczególnie w walce 
bo$j -^ans. Zwyc ięstwo punktowe od-

y^Urkowski. 
S n, d z e średniej Rencz ( IKP) z w y 

Oii e "a p u n k t y wa ldmana. .Waldman 
tjl w a l k ę zupełnie wyczerpany w i -

W N A

; sznurach. 
jJ n

J

d

a

z^jóteugk^^ 

^ K S I I ^l°^ej w Łodzi 
•L '^Triumph II 4:3 (0:2, 3:1,1:0) 

? k|'aJ,0 t ly o mistrzostwo k l . B rezerw 
! a i ' i t e r ^ - y c h k lubów wzbudz i ły małe '"ter? k i u d o w w z D u u / s u y uw»-

: s , ° w an ie . Zwyc ięs two uzyskał 
le Ljfnie ŁKS. Jest to zasługą wy łącz 

frcyi ,? s}ńsklego, k tó ry w ciągu 2-ch 
^ T • y J cztery goale dla swych 
H r a J , r i U m f najlepszy punkt posiadał 
\ a

( ^ a r z u Liskem, k tó ry broni ł dziel 

SKOCZNIA NARCIARSKA 

W Wysokich Tatrach, gdzie 
rozegrane zostaną tegorocz 
ne mistrzostwa narciarskie 

F. I. S. 

Mecze hokejowe 
w Warszawie 

W meczach hokejowych, które od
b y ł y się w dniu wczorajszym w W a r 
szawie Warszawianka pokonała ŻASS 
4:0. Skra — Znicz 18:2. Marymont — 
Gwiazdę 5:0 i Iskra — Makabi 1:0. 

Hokeiści ŁKS-u 
przegrywała w Poznaniu 

Poznań, 20 stycznia. 
Drużyna hokejowa ŁKS-u rozegrała 

tu mecz towarzyski z zeszłorocznym mi 
strzem Polski AZS-em. Mecz zakończył 
się minimalnem zwycięstwem poznańczy 
ków w stosunku 1:0 (0:0, 1:0, 0:0). Jedyną 
bramkę spotkania zdobył dla zespołu poz 
nańskiego w drugiej tercji Staraka. Zwy
cięscy przystąpil i do gry bez zawodni
ków reprezentacyjnych bawiących w Da-
vos. 

Wolski znokautowany 
w Tomaszowie 

W dniu wczora jszym bawi ła w To
maszowie kombinowana drużyna łódz
kiego Geyera i Makkabi , k tóra w me
czu towarzysk im z zespołem Toma
szowskie j Fabryk i Sztucznego Jedwa
biu uległa 5:7. W y n i k i wa lk by ł y na
stępujące: w wadze muszej Skowron 
(TFSJ) bije na punkty Graudenca (M), 
i Wojc iechowski I (G) remisuje z Pie
trasikiem (TFSJ), w wadze lekkiej 
Adamski (TFSJ) zwycięża na punkty 
Birenbauma (M) I Miko ła jczyk (G) w y 
g r y w a na punkty z Arndtem (T), w w a 
dze półśrednlej Ostrowski (G) nokautu
je Szpeka (TFSJ) i Goździk (TFSJ) w y 
g r y w a nieoczekiwanie przez k. o. w I-ej 
rundzie z Wo lsk im (G). Zainteresowa
nie meczem duże. 

S1 nie l p . r z e P u s z c z e n i e bramki w i n i ć 
f i lc riJ?0zna W napadzie wystąpi ł 

Piłkarz Union - Tour ingu i 1 * * 0 2 1 . 1 * P"karz Union - louringu i 
u i ako h P S z y koszykarz 1KP. Nieste-
w H l J?"keista nie wzbudził zaufania 
br P i e r w S ? T ~ Srając przeciętnie. 
X / a J e r c i a mija pod znakiem 
h , e > i c e t » . 'riumfu. którego gracze 
I n«ikt v

 1 -Alfred" zdobywają dwa 
W 

.....i •gT7Tii^»— 1 — — • 

X X X X X X ) 0ooooooooooc«xxx>^^ 
m m m Cuiauia przygotowuje się do meczu 

bokserskiego o mis t rzos two Polsk i z I K P 

w 
S c n i a ? T ę i i n e J tercji obraz g ry się 
nWl w / a z Ł K S występuje z Lut ro-
*M. llu,y s t r z e l a t rzy goale pod 
W n « l ą c v n y p u n k t d l a T r iumfu — w y -

]Iorv* "~" w t ym stanie g r y zdoby-

W dniu wczorajszym Inowrocławska Culayia 
nadesłała po d adresem klubn IKP. skład sweł 
drużyny na mecz o mtetrzostwo drużynowe 
Polski, który odbędzie się w Łodzi w przyszłą 
niedziele 20 hm. 

Skład .ten przedstawia się następująco: wa-
wa musza: Lada, waga kog. Rogowski, waga 
plórk. Dudziak, waga lekka Fabiński, waga pół-
średnia — Radomski, waga średnia — Lewan
dowski, waga półciężka Jóźkowiak i waga cięż 
ka Zieliński. Należy zauważyć, że jest to naj
silniejszy zespól jakim dysponuje Cuiavia. 

Mecz z Cuiavią w Łodzi zapowiada się nie
zwykle sensacyjnie, gdyż pierwsze spotkanie 
zakończyło się niespodziewaną porażką ło
dzian, co świadczy o tem Jak groźnym prze-

T^ryś. 

5?^a« \ fecla up ł ywa pod znakiem 
D ; % w V r .KS, dla którego Lutrosiński 
•"»«*{. decydujący o zwycięstwie 

ciwnikiem są Inowroclawlanle. 
Do artrakcyjności meczu preyczynla się 

również fakt, że K P . wykazało na ostatnim 
meczu z Wartą w Łodzi znakomitą formę, tak 
że można się spodziewać b. ciekawych spotkań 

Skład drużyny IKP. przeciwko Culavt usta
lony będzie w najbliższych dniach. 
NOWE LODOWISKO : ; O T 

Najlepszym dowodem rozwoju sportu łyż
wiarskiego w Łodzi Jest powstawanie ciągle 
nowych lodowisk. Obecnie nowe lodowisko 
otworzył klub IKP- przy ul. Ogrodowej 28 

Zwycięstwo Naprzodu 
w meczu o mistrzostwo ligi 

śląskiej 
Katowice, 20 stycznia 

Jedyny rozegrany dzisiaj na Śląsku 
mecz o mistrzostwo l ig i śląskiej zakon-
cay l się oczekiwanem zwyc ięs twem 
Naprzodu w spotkaniu z zespołem Or la 
z Wełnowca, w stocunku 6:1 (2:1). 

B ramk i dla Naprzodu zdobyl i Teu-
ber (3), Piec I (2) i nowo pozyskany 
środkowy napastnik Koźnik. 

Wobec nieprzybycia wyznaczonego 
sędziego związkowego zawody prowa
dził p. Kloska z L lp in , k tó ry wywiązał (wraz z szatnią). Ceny wstępu są o. przy U ^ M y. n n i m «< ™ — j •• j ••--> 

stępne i wynoszą 15 gr. dla młodzieży i 25 K r - l s j ę z e s w e g o zadania bardzo dobrze, 
dla dorosłych. Grcnd-Kino u j y s p a SkartłÓW 

Pocą. o 4 po pot 1 1 

ff w roli gt. 
Wallace Beery 
Jackie Cooper 
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PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
POLSKIEGO RADJA. 

PONIEDZIAŁEK, 21 stycznia 1935 r. 
6.45—6.48. Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze". 

6.48—6.52. Muzyka _ płyty. 6.52—7.07. Gim
nastyka. 7.07—7.15. Muzyka — płyty. 7.15— 
7.25. Dziennik poranny. 7.25—7.35. Muzyka — 
płyty. 7.35—7.40. Chwilka pań domu. 7.40— 
7.50. Zapowiedz" programu. 7.50—8.00. Koncert 
reklamowy. 8.00—11.57. Przerwa. 11.57—12^)3. 
Sygnał czasu z Warszawy. Hejnał z Krakowa. 
12.03—12.05. Wiadomości meteorologiczne. — 
12.05—12.10. Codzienny Przegląd Prasy Polskiej. 
12.10—13.00. Koncert zespołu Tadeusza Seredyń 
skiego. — Transmisja ze Lwowa. 13.00 13,05. 
Dziennik południowy. 13.05—13.30 Utwory na 
instrumenty dęte solo — płyty. 13.30—15.30. 

Przerwa. 
15,30—15.35: Wiadom. o eksporcie polskim 
15.35—15.45: Przegląd giełdowy. 
15.45—16.45. Koncert popularny. Wykonawcy: 

orkiestra P. R. pod dyr. Józefa Ozimińskie-
go oraz duet wokalny: Bronisława Marwi-
dówna (sopran) i Łucja Czechowiczówna — 
(k. alt). 

16.45—17 00: Lekcja języka niemieckiego — po
prowadzi prof. Z. Żygulski. 

17.00—17.25. Recital Mieszysława Szaleskiego — 
altówka. 

17.25—17.35: Muzyka (płyty). 
17.35—17.50. Pieśni w wyk. Stanisława Znicza. 
17.50—18.00. „Zwierzęta w zimie" — wygł. Mie

czysław Mniszek - Tchorznicki. Odczyt. 
18.00—18.10: Muzyka (płyty). 
18.10—18.15: Repertuar teatrów. 
18.15—l8.3fl. Fragment operowy. 
18.30—18.45. Muzyka symfoniczna — płyty. 
18.45—19.00. „Wierszyki i bajeczki" Al. Ga

łuszki. Audycja dla dzieci. Tr. z Krakowa. 
15.00—19.25: Audycja strzelecka. 
19.25—19.30: Chwilka społeczna. 
19.30—19.45. „Malowniczy kraj — Polska" — 

wygł. red. Stanisław Poraj. — Feljeton. 
19.45—19.50 Odczytanie programu na dzień na

stępny. 
19.50 — 20.00. Wiadomości sportowe. 
20.00—20.45. Piosenki, cytra i hairmonja. Wyko

nawcy: Chór Juranda, Emilja Zielińska — 
cytra i zespół Kaczyńskiego i Gośka, 

20.45—20.55; Dziennik wieczorny. 
20-55—21.00: „Jak pracujemy w Polsce". 
21.00—21.45. Koncert symfoniczny. Wykonaw

cy: orkiestra symf, P. R. pod dyr. Grzego
rza Fitelberga. 

21.45—22.00. „Człowiek wśród morskich prze
stworzy'.' — (Odczyt z cyklu „Życie wśród 
przestworzy oceanu") wygi. prof. M. Sie
dlecki. — Tr. z Krakowa. 

22.00—22.15: Koncert reklamowy. 
22.15—22.30. Muzyka salonowa w wyk. orkiestry 

Edith Lorand — płyty. 
22.30—23.00. Muzyka taneczna z dane. „Adria1' 
23.30—23.35: Wiadomości meteorologiczne 

komunikacji lotniczej. 
23.05—23.30. D. c muzyki tancznej z dancingu | 

„Adria". 
AUDYCJE ZAGRANICZNE. 

20.10. BERLIN. Muzyka operetkowa 1 iilmowa. 
20.1(1. FRANKFURT. Komedja muzyczna. 
20.10. LIPSK. Muzyka włoska. 
20-10- KOLONJA. „Jan Strauss" — król walca. 
2015. OSLO. Koncert symfoniczny. 
20!l5. SZTUTGART. Wesoła audycja. 
20-15 REGIONAL. Muzyka lekka, 
20-30. WIEŻA EIFFLA- Koncert wieczorny. 
20 30. KOPENHAGA. Dawna muzyka. 
20.30. STOCKHOLM. Koncert kameralny. 
2u.l3. HILVERSUM. „Borys Godunow'' — op. 

Mussorgskiego. 
20.45. BRATISLAWA. Koncert radjoorklestry 
20.45. RZYM. Program życzeń, 

Burze śnieżne w Europie i Ameryce 
W St. Zjednoczonych 20 osób zmarzło wskutek mrozu 

Nowy Jork, 20 stycznia. 
(PAT) Burze śnieżne srożą się na 

ca łym obszarze St. Zjednoczonych, w y 
wołując wiele nieszczęśliwych wypad 
ków. Dotychczas zarejestrowano 20 o-
sób, zmar łych wskutek mrozu. Sygnal i 
zują o zatrzymaniu wie lu pociągów w 
drodze najniższa temperatura notowana 
by ła w Scattle w Colorado. 

Saloniki , 20 stycznia 

lonikach, całej Macedonji greckiej, Fran 
cji i Tessalj i . 

W niektórych miejscowościach Gre
cji mróz dochodzi do 10 stopni niżej ze
ra. Wskutek śnieżycy około Mantynei , 
zwa l i ł się do rowu samochód, cztery o-
soby zginęły na miejscu. 

Paryż, 20 stycznia. 
(PAT Sygnalizują znaczny spadek 

temperatury w Wogezach. W Gerard-
(PAT) Od 30 godzin pada śnieg w Sa- nier notowano 17 st. niżej zera. 

Stosunki polsko-francuskie 
winny się oprzeć na zasadzie wzajemnej ufności 

Paryż , 20 stycznia. 
(PAT) General Górecki , przewodni

czący polskiego związku obrońców o j 
czyzny i honorowy prezes Fidac'u w y 
głosił w Douai na bankiecie, w k t ó r y m 
wzięl i udział b. kombatanci polscy i 
francuscy przemówienie, w którem pod 
kreśl i ł , że stosunki Francj i i Polski po
winny się oprzeć na zasadzie wzajem
nej ufności. 

,,Zaufanie obu kra jów, oświadczył 

nych. Francja nie powinna się niepokoić 
paktami o nieagresji, które Polska pod
pisała ze swoimi sąsiadami na Wscho
dzie i na Zachodzie. Pak ty te niczego 
rtie uk rywa ją . Polska niczego nie usta 
piła i niczego się nie wyrzekła, ale tyl 
ko dała tym sąsiadom przeświadczenie, 
że należy się z nią liczyć, a w razie, 
gdyby ją zaatakowano, że potrafi się 
obronić." 

Kończąc swe przemówienie, gen. Gó-

TO 

F izyka / z i u k a * * 
TRZY WIDOWISKA PO CENACH }fn 

NYCH W TEATRZE MIEJSKIM' 
Dziś w poniedz. i we wtorek w dals^ 

gu bawić będzie publiczność karnaw»'^ 
medja Lichtenberga „2:2 Mecz malie° , K ' 
ny zniżone od 40 gr. do 2.70. o i 

W środę (również po cenach zniżony5"' 
będą dwie kapitalne komedje Aleksa"0• . « 
Fredry „Pan Benet" oraz „Dożywocie P, 
te bardzo gorąco przez łódzkich rne""̂  
podczas onegdajszej premjery. 

ŁÓDZKIE TEATRY POPULAR^ 
(Ogrodowa 18) J 

Dziś, w poniedziałek, o godz. 8 , 5 , J r } 
wchodzi na afisz szlagierowy monłai * j J 

" ś 

Rok x 

gen. Górecki, jest i powinno być silne z I recki, wzniósł toast na cześć armj i f ran-
powodu łączących je węz łów mora ł -1 cuskiej. 

Iowy w 2o-tu obrazach, pióra najznakoB1'[| 
współczesnych pisarzy polskich i k o % " 
rów muzycznych p. t. „Triumf karna«'a J 
Udział bierze cały zespół artystyczny, ' 
operetkowy, jak i komedjowy. 

TEATR ROZMAITOŚCI. 
Dziś w poniedziałek o godz. 9,30 

medja muzyczna p. t. „Kidi dziecko ulicy 
giną Cukier. Ceny biletów 1 złoty. 

ROBOTNICZY INSTYTUT ^ŚWUTY^ 
TURY IM. STEFANA ŻEROMSł 

Zarząd oddziału łódzkiego robotnicze£| 
stytutu oświaty i kultury im. Stefana ffl 
skiego zawiadamia, że w dniu 27 styc*nJj 
r. o godz. 10-ej przed południem * j ( 

własnym przy ul. Przejazd 40 odbc<>1 

nadzwyczajne walne zebranie czlonkó*'. 
Wnioski, które mają być zgłoszone r 

braniu, należy kierować do zarządu 
24 b- m. -a' 
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Zakłady samochodom1 

C troena 
przejmuje nowa spółka 

Paryż, 20 s tyc l 
W ciągu dnia wczorajszego odl>| 

ły się w ministerstwie finansów 
w y pomiędzy dyrektorem ogólne j 

Oświadczenie komisarza Ukraina 

d l a 

Moskwa, 20 stycznia. 
(PAT) Na zjeździe Sowietów Ukra 

iny komisarz Kosior gwał townie atako
wał nacjonalistów ukraińskich, zarzuca
jąc im wspólny front z reakcją rosy j 
ską i z lewicową opozycją, a także przy 
gotowywanie interwencj i przeciw Z. Ś. 
R. R. Kosior twierdz i ł , że elementy an-
tysowieckic nie zaniechały wa lk i „dolinki istnieć będzie subsydiująca je ka
pital istyczna zagranica." 

Moskwa, 20 stycznia 

somolec pochodzenia kułackiego zamor 
dował pioniera korespondenta prasy 
młodzieży sowieckiej (t. zw. juniora). 

• * 

Moskwa, 20 stycznia. 
(PAT) Dziś z okazji 11-ej rocznicy 

zgonu Lenina odbyły się w fabrykach 
organizacjach robotniczych i instytu
cjach publicznych odczyt i wieczory, 
poświęcone pamięci zmarłego. W mu-

Izeum rewolucj i o twar to specjalną w y -
|stawę, poświęconą pamięci Lenina. 

(PAT); W okolicach SmnleńsJq^-ou}?,t. T 

Posiedzenie Ligi Polsko-Jugosłowiańskiej 
Wybór nowych władz 

°PNICT J > i c t 

w y c h i f inansowych, celem 
dzęnia ,do .f inansowej , 
kładów Citroena. W godzinach 
nych, jak donosi agencja Havas3-|?Po p ' 

Białogród, 20 stycznia. 
(Pat) — Dziś odbyło się doroczne wa l 

ne zgromadzenie l igi polsko-jugosłowiań 
skiej w Jugosławii z udziałem delegatów 
poszczególnych kó ł ligi.. M. in. przybyl i 
delegaci z Zagrzebia i Skoplje. Obecny 
był na posiedzeniu poseł R.P. w Schwarz 
burg — Guenther. Prezes Ligi prof. Ne-
sic zagaił zebranie, witając przedstawi
cieli R.P. i delegatów. Następnie zebra
ni uczcil i pamięć tragicznie zmarłego 
kró la Aleksandra przez minutę milcze
nia. 

Po odczytaniu sprawozdania z dzia

łalności L ig i za rok ubiegły i krótk ie j 
dyskusji, zebrani udziel i l i absolutorjum 
ustępującemu zarządowi. Dokonano na
stępnie wyboru nowych władz ligi, powo 
łując nowy zarząd w prawie niezmienio
nym składzie. Prezesem ligi został więc 
nadal profesor Nesic, wiceprezesami: po 
seł do Skupszcziny Zivancewicz, dalej 
szef sekcji prasowej prezydjum rady mi
nistrów dr. Radovanowicz, profesor uni 
wersytetu zagrzebskiego dr. Ilesicz oraz 
dyrektor teatru państwowego w Skoplje 
dr. Wojnowicz, z sekretarzem general
nym — red. Gluzowski, Członkami ża

rnowy te po rozwiązaniu 
spraw spornych, weszły w decy^, 
fazę. Pozostaje jedynie do i i r e g l l ' ^ w e 

nia k i lka szczegółów, które beda .̂ *Ka.j^ 
miotem nowej wymiany 
początkiem przyszłego tygodnia 
widziane jest utworzenie noweg". 
warzys twka , które pozwol i na p°fi 

normalnej pracy w większości 
Citroena. 

& 2 

rządu wybrani zostali m. in. s e n a t 0 * ^ ^ , 
iTomicz oraz członkowi* 2 " kowicz 

stwa Gl inka i Knol l . J 
Zebrani wysłal i depesze h o ł d 0 u 

do króla Piotra 2-go regenta P a 

raz prezydenta Mościckiego. 

był 

tozi 

o ule 

DR. MED. 

b. BERMAN 
Specjalista chorób wenerycznych 

skórnych 1 moczopłclowych 
C E G I E L Ń I A N A 15 Telef. 149-07I 
Przyjmuje od 8—12 rano I od 4—8 
wiecz-. w niedz. i święta od 9—1-ej. 

| Pokój frontowy f 
••«-•- l-«Ł.„l., 5 I piętro, wejście z przedpokoju, 

telefon, wszelkie wygody, DO 
WYNAJĘCIA. — Kilińskiego 89 

m. 4. 

99 „Czystość 
przyimuje cykiinowanie. drutowanie 
froterowanie oi»x sprzątanie biur. c 

Czyszczone szyb 
Piotrkowska 44. telelon 16,-45 

C*i*i ORYGIHALME PROSZKI (jRjlL, ,,HICREHO-KERVOSIH 

JyD n.M.i.w. n;is9». 

/>9»»*K° G U T K I E N 

W-^^.mJ2 SA. ŚNODKIEH 

•£W\\ K O J Ą C Y M BÓLE 

ZASTOSOWANIU l 

* ^ b O l e g ł o w y 
M I G R E N A . H E W R A L O J A 

B Ó L E Z Ę B Ó W , 
GRYPA, PRZEZIĘBIENIA 

bóle:artretyczne. 

STAWOWE, KOSTME i T.P 

ŻĄDAJCIE W APTEKACH PR0S1KÓW 

2E 2N.FABR. KOGUTKIEM 
W ORYGIN ALHEH OPAKOWANIU 

PĆTS PROSZKÓW W PUDEŁKU, 

MIESZKANIE 
3-pokojowe z kuchnią i wszelkiem 
wygodami (łazienka, służbowy) nie 
wyżej I I piętra, w czystym domu w 
centrum POSZUKIWANI 

Oferty sub. „H. J." do Adm- Re
publiki. 

Pokój 
umeblowany! 

słoneczny, może być z część, utrzyma! 
niem, Nawrot 2, I I I brama, front. 11 | 
oiętro. m. 31, telefon 124-03. 

1|, 

S Z Y J Ę W Y K W I N T N I E 

BIELIZNĘ MĘSKfl 
po .cenach bardzo niskich. 

Przyjmuję również wszelkie 
reperacje i szycie po domach, 
u l . 6 - g o S i e r p n i a 7 6 

m, 16 , I I I p. 

są najlepszym l najtańszym ' siffy,.0*. 
DROBNE ogłoszenia w 

na s e z o n z i m o w y 
poleca Salon Mód 

„ H E 1 E N A " 
[jk Z a w a d z k a Qk 
™ Wejście p. bramę 

LAKIERNIK 
przyimuje do odświeżania I lakierowania 

s a m o c h o d y 
p o w o z y 1 1 * p . 
u l . K R U C Z A 8 

Kto chce: 1) znaleźć lokatora -m*,-
lokatora. 2) znaleźć mleszk"' ,• 0§|.'1 

pojedynczy pokój. 3) s p r z e d ^ W *\A 
chomość lub rzecz, 4) k im^, / [ fo , , Z V 
wiek okazyjnie, 5) dostać VoSU, V ' 0 m 
wyszukać pracownika — n

£ 0$ 1 1 $j„ 
da dtobne ogłoszenie do .<Wy

 v

' 

ESTERA KANTOROW1CZ, Pomór 
ska 13 zagubiła kwit kaucyjny na 
zł. 25.— Nr. 50133 Elektrowni Łódz 
kiei. 

POKÓJ umeblowany z wszelkleml wy 
godami, telefonem do wynajęcia przy 
iii. Wólczańskiej 62. m. 5 (róg An
drzeja). Oglądać można codziennie do 
godz. 4-ej po poł. 

POTRZEBNA marnka z 
karmem. Dzwonić: 172-67 

S 
75 GROSZY za ••afia 
Paryżanka dyplomowana « ' f | . ^ | j 
ka, udziela lekcyj g r a m a t y K ' - • % > 
ry, konwersacji, pomoc szk" i e f | * 'ji 

parter Ak\,>u 

• J 8 

ludniowa 20, m. 20, 
podwórze na lewo. 

FRAN-] AKTUALNE! Księgowość P^J 

udzielam, zakładam i prowadzę na S°°,At.i 
udet"'1 f | 

JEŻYKÓW ANGIELSKIEGO, 
CUSKIEGO — gruntownie 
gramatyka, literatura, konwersacja,! łatwiam również korespond- tj.-mj 
handlowa korespondencja. Tel. 183-04, dlową polsko-niem-angielska-^łW^ 
•• 10—12 rano. 3—4 po pol. | rzeczowa i odpowiedzialna- , E KT*" 

dzenie niewysokie. Referencjii J 
ANGIELSKIEGO konwersacji 1 litera
tury udziela rutynowany nauczyciel. 
Ul. Zawadzka nr. 21 m. 8a. front, co
dziennie zastać od godz. 4—8 po pol 

szorzędne. Zgłoszenia P^rn""ó('!i| 
telefoniczne 121-36 do biura,, JJF 
Euchsa, Piotrkowska 50 —i 

„ A I i T AM„.i„icir«rtn Piotrkowska 49 — Godziny przyjęć Redakcji od godz. 17 do 19. — Telefony: Administracja: 122-14. Redakcja: Sekretariat redakcji 127-24. R Sztł 'ufels?. gotódSw Tl=1-23 dział sK"wy: 136-44; sekretariat nocny 136-43- Tłocznia - 180-8(1. Konto P. K- O. Wydawnictwo „Republika-: 08-148. 

PRENUMERATA 
„REPUBLIKI" 

w r.oilzl zł. 4.—, za odnoszenie do domu 
40 sr. miesięcznie; z przesyłka pocztową 
w Polsce zł. 5—. „Republika" i „Ex-
press" w Łodzi z odnoszeniem do domu 

z!. 7.— mieś .cznie. 

OGŁOSZENIA: -Powierzchnia stronicy 420 mm X 280 min. Stronica tekstowa dzieli się na 
4 szpalty po 70 mm. Strona ogłoszeń zwykłych dzieli się na 10 szpalt po 28 mm. 

CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczajne 12 gr. za wiersz mm- W tekście — 50 gr. za wiersz mm Na 
stronie 1 — zł. 2 za wiersz mm. Nekrologi — 40 gr. za wiersz mm. Zaręczynowe i zaślubi-
nowe w tekśtie z*. 10. Adwokackie ryczałtem zł. 25.—. Drobne za słowo 15 gr. najmniej 
zł- 1,50; poszukiwanie pracy za słowo 10 gr.. najmniej zł l.?0. Opisowe w tekście redakcyj
nym zł. 2 za milimetr. Ogłoszenia zagraniczne 100 proc. drożej. Ogłoszenia fantazyjne i tabe
laryczne 25 proc. drożej. Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada — 

Słuszne reklamacje będą uwz 
o ile wniesione będą najpóźniej w 
tygodnia od ukazania się plerW* 
ogłoszenia lub niezwłocznie po uk'* Ą 
się drugiego z rzędu ogłoszenia ' c ! , ( ^ 
mej treści co pierwsze- — Omyłki- Aj? 
zasadniczo nie zmieniają tr:ści of.wo\<) 
nia nie upoważniają do żąrJania * \ t 

luli pm\ lórzcira ogloszC1 . znplaty 

Za wydawcę: Wydawn. „Republika". Sp. z ogr. odp. Wacław SmólskL « Redaktor odp. Wacław Smólskl. Druk „Republiki" w Łodzi, Piouluns>ka 49 i 64. 


